
N r  1 2 1 , Kraków. Niedziela 2 Maja 1909. Rok x m
PRENUMERATA wynosi w Krakowie: 
miesięcznie 2 kor., kwartalnie 6 kor., 
ia  odnoszenie do domu dopłaca sie 

40 hal.

Naprowincyi: miesięcznie 2 kor. 70 h., 
kwartalnie 8 kor. W państwie Nie- 
m ie c k ie m  kwartalnie 10 k o r.,winnych 
państwach kwartalnie 12 kor. Zmiana 

adresu 40 hal.

Cena numeru pojedynczego 10 hal. 
numeru poniedziałkowego 4 b.

NARSDD
Wychodzi codziennie o godz. 6-ej wieczorem z wyjątkiem niedziel i lwiąt.

W dni poświęteczne wychodzi dwa razy dziennie: o godz. 8-ej rano i o godz. 6-ej wieczorem

Listy pieniężne,' przekazy za ptenurae- 
ratę i inseraty nadsyłać można franco 
do Administracyi „Orosi isarodu**.— 
Prenumeratę oprócz upoważnionych 
agencyl przyjmuje każdy urząd po­
cztowy w ołjrębie monarchii i w pań­
stwie nlentiocldem. Reklama cyc nie- 
opleczęiowane nie podlegają opode 

pocztowej. -  Rękopisów redakcya nk  
CWT1CL.

Adres Red.: Ul. iw.Krzyża L7. Adres 
teL „Głos Narodu" Kraków. TeL Nr. 190

OOŁOSZENIA (Inseraty) przyjmuje Admlnistracya .Głosu Narodu*, róg ul. św. Krzyża i Mikołajskiej L. 7. Od miejsca za wiersz drobnem piżmem (petit) za pierwszy raz 16 nalerzy. za każdy następny raz 12 ŁaL, skład iaLdwyczny, liczbowy, od wiersza 30 haL za pierw­
szy raz kaźd/ następny 12 hal. Nadesłane po 60 hal. od wiersza za każdy raz. Nekrologi itd 80 haL. Załączniki do „Głosu Narodu (prospekty, cyrkularze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, a 1 k.od 100 egz. dla miejscowych p r e ­
n u m e r a to ró w  Zamiejscowe ogłoszenia przyjmuje we Lwowie S. Sokołowski (Pasaż Hausmana), w Wiedniu H a a s e n s te ln  & Vogier, M. Lokts, a  Schalek, E. Braun, R. Mos»e, H. Frledł w Berlinie P. E. Coe, w budapeszde J. Leopold, w Paryżu de Raczkowski 14 Cftó

de Treyise, F. Jones & Cie, A. Lorette.

Tutki

„Przyszłość narodu" 
a nauczycielstwo ludowe.

Dużo się dzisiaj deklamuje na tem at ludu 
i jego przyszłości... »Niestety, rzeczywistość 
stoi w rażącej sprzeczności ze słowami. Naj­
jaskrawszym tego dowodem jest sprawa 
n a u c z y c i e l i  l u d o w y c h w G a l i c y i .  Tyle 
już pisano i mówiono o poprawie ich doli 
a dotychczas poza śmiesznemi wprost ochła­
pami, rzuconemi im przez Sejm — nic się 
faktycznie w ich losie nie zmieniło. A prze 
cież są to stosunki, zwłaszcza w naszem po­
łożeniu narodowem, wprost skandaliczne I 
Tern skandaliczniejsze, ie  dziś wszyscy cliyba 
zdają sobie sprawę z wielkiej misyi nauczy­
cielstwa ludowego. Wiemy, że przyszłość 
nasza — w ludzie, że nasze losy zależą od 
tego, jak przez wychowanie młodego poko­
lenia pokierujemy tym ludem, jaką siłę kul­
turalną, umysłową, moralną i narodową wy- 
krzeszemy z najszerszych mas ludowych. 
1 właśnie ci »budowniczowie naszej przy­
szłości*, ci pionierzy oświaty wśród ludu — 
są u nas najbardziej upośledzonymi praco­
wnikami — są prawdziwymi Paryasarai w 
naszych stosunkach społecznych.,. Byłoby to 
jakiemś dziwnem zaślepieniem — gdybyśmy
0 tem dobrze nie wiedzieli... Wszyscy zdają 
sobie sprawę z anormalności takiego poło­
żenia, lecz dotychczas nic prawie dla zara­
dzenia złemu nie uczyniono.., I to jest wła­
śnie największym skandalem! Galicya — ten 
jedyny zakątek Polski, gdzie możemy sta­
nowić o sobie — najgorzej, nąjniesprawie­
dliwi ej traktuje wychowawców własnego 
ludu, tych, w których rękach spoczywa los 
narodu... To też nic dziwnego, że wśród 
nauczycielstwa budzi się coraz większe roz­
goryczenie.

Słuszne jego skargi przestały być tylko 
„sprawą lokalną", i znalazły oddźwięk w ca- 
łem społeczeństwie polakiem. W ostatnim 
numerze warszawskiego »Tygodnika Ilustro­
wanego* zabrał w tej sprawie głos jeden z 
wybitniejszych pisarzy polskich, B o l e s ł a w  
P r u s .

„W budowaniu przyszłości narodu przez pra­
cę nad dziećmi — pisze znakomity autor — 
pierwszorzędną rolę odgrywa nauczycielka i 
nauczyciel, których jednak byt m ateryalny i po­
łożenie towarzyskie, wśród naszej narodowości 
wiele pozostawiają do życzenia.

„Pominę w tej chwili stosunki miejscowe, 
a wskażę na Galicyę, skąd przed kilkoma ty ­
godniami otrzymałem list następujący:

„Jestem od 15 la t nauczycielem ludowym 
w IV klasie płac. Mimo nienagannej pracy zy­
skałem 1400 koron pensyi. Mam tylko jednego 
syna w gimnazyum, a mimo nader oszczędnego 
żyeia, poprzestawania na matem, obchodzenia 
się bez słngi, sporządzenia sobie wielu rzeczy, 
za które inny mój kolega musi płacić, mimo 
to wszystko, koniec z końcem schodzić się nie 
chce i, wobec dzisiejszej drożyzny, nie może.

„Pominę jednak siebie. Przed kilkoma mie­
siącami dostałem do mej szkoły młodego kole­
gę „z igły1*, zamiłowanego w zawodzie, pełnego 
idei, z szerszym poglądem na padół płaczu, na 
dobro naszej Ojczyzny, wogóle chłopca, pra­
gnącego wlać swoją gorącą duszę polską w nasz 
lud. Gdym slushał jego nauczycielskich wynu­
rzeń, rosło mi serce i — odmłedniałem.

„Dziś, po kilku miesiącach walki o głodzie
1 chłodzie, bo w lichej stancyjce, w podartych 
butach, w cienkich spodeńkach, warzącego so­
bie ja k  najtańszą zupkę Maggiego po 5-cio lub 
fi-cio godzinnej pracy wśród smutnych warun­
ków hygienicznych, widzę, jak  ten chłopiec roz­
gorycza się, jak  w rozmowie o naszym bycie 
zaciska pięści, jak  zraża się do wszystkich, 
którzy są winni, że nam, po wsiach, w najkry- 
tyczniejszych warunkach, żebracze pensye prze­
znaczono, odkładając poprawę na później... Na­
uczyciel w Galicyi ma 700 koron rocznej płacy, 
podezas gdy parobek, oprócz całego utrzymania, 
dostaje u nas 200 do 300 koron i więcej ro­
cznej płacy. A przecież nauczyciel powinien czy­
tać, kształcić się, przyzwoicie być ubranym — 
za co? pytam... Niech pan zabierze głos w tej 
sprawie na łamach „Tygodnika", by ostrzedz 
społeczeństwo przed zarazą, jaka przez usta 
takiego nauczyciela mimowoli w młodociane ser­

duszka się przelewa... Oszczędność Sejmu na­
szego w tym względzie smutnie może odbić się 
na społeczeństwie"...

„List ten — pisze Prus — nie potrzebuje 
komentarzy. We Francyi między nauczycielami 
ludowymi trafiają się apostołowie socyalizmn i 
anty -militaryzmn; c z y t o  s a m o  n i e  z d a r z y  
s i ę  w G a l i c y i ,  w w i ę k s z y c h  r o z m i a ­
r a c h ,  d z i ę k i  g ł o d o w y m  p e n s y j k o m  
w y c h o w a w c ó w  l u d u " ?

Istotnie, wymowne pytanie, nad kfcórem 
powinni zastanowić się ci, od których popra­
wa obecnych stosunków zależy. Na nic się 
nie zda bowiem piorunowanie na przewroto­
wą działalność socyalizmu, jeśli s a m i  b ę ­
d z i e m y  m u  t o r o w a ć  d r o g ę  — posyła- 
j ąc na przewodników duchowycn młodego 
pokolenia ludzi zgorzkniałych, z j e d z o n y c h  
n ę d z ą  — a tem samem skłonnych do wszel­
kich d o k t r y n  r o z p a c z y . . .  Sejm i sfery 
decydujące Galicyi muszą wreszcie zrozu­
mieć, że „przyszłość narodu" nie może spo­
czywać w rękach ludzi najbardziej upośle­
dzonych i krzywdzonych!

Ukryta potęga.
Podczas niedawnych obrad nad budżetem 

we Francyi wystąpił z bardzo ostrymi za­
rzutami przeciw admiralicyi minister spraw 
zagranicznych Delcassć. Zaznaczywszy na 
wstępie, że flota francuska nie odpowiada 
zupełnie swemu celowi, gdyż jest zdezorga­
nizowana i niedołężna, w doskonale i rze­
czowo opracowanej, cyframi oraz dokumen­
tami popartej mowie wykazał, że właściwym 
sprawcą tego smutnego stanu floty je st b. 
minister marynarki — P e 11 e t a u

vV następstwie tych zarzutów izba depu­
towanych wydelegowała specyalną komisyę. 
Ta ukończyła już swe badania w Tulonie i 
lozpoczyna je  obecnie w Bizercie. Zarzuty 
podniesione przez DelcasseJjo okazały się w 
zupełności prawdziwymi. Między innemi skon­
statowano przyczynę licznych eksplozyi i wy­
buchów na statkach floty wojennej: oto ko­
misy a odpowiedzialna za jakość materyałów 
dostarczanych do portu tulońskiego, przyj­
mowała ze względów źle zrozumianej oszczę 
dności, wadliwe, lecz zato nieco tańsze bom 
by. Dalej okazało się, że do budowy łodzi 
podwodnej w Tulonie potrzeba az 5 lat cza­
su, zamiast 2, następnie, że liczba łodzi to r­
pedowych jest zbyt małą i jakość Ich wiele 
pozostawia do życzenia, w końcu, że lekko­
myślne marnowanie funduszów w wydziale 
kotłów parowych doszło do rozmiarów wprost 
skandalicznych.

Nadmienić wypada, że zanim jeszcze spo- 
mniana komisya wydała urzędowe sprawo­
zdanie ze swych czynności i spostrzeżeń, 
jeden z jej członków, Doumer, rozpoczął w 
>Matin« seryę artykułów p. t. » R o z p r z ę  
ź e n i e  f loty*,  wykazujących wprost bez 
silność i nieudolność wojennej m arynarki 
francuskiej.

Cała ta sprawa marynarki przychodzi rzą­
dowi ogromnie nie w porę teraz, gdy z łona 
związków reakcyjnych ukazał się cały szereg 
publikacyi, mających na celu przekonanie 
opinii publicznej, że wszystkie swe nieszczę' 
ścia i klęski od 200 lat zgórą zawdzięcza 
Francya... Ż y d o m !  Oni rządzą dzisiaj sa 
mowładnie w lożach masońskich, oni są tą 
utajoną lecz straszną potęgą, pracującą od 
najdawniejszych czasów nad zdechrystyanizo 
waniem tylu krajów i narodów, oni w koń­
cu, znajdując najpodatniejszy na razie do te­
go grunt we Francyi, utworzyli tamże, — o- 
parci na wszechmożnem masoństwie — cen­
trum  i punkt wyjścia dla swej dernoraliza 
cyjnej pracy.

Były mason Copin-Albancelli, dowodzi w 
dziele swojem »Le Pouvoir occulte en Fran­
ce* między innemi także o A n g l i k a c h ,  
że chociaż prawdą jest, iż dążą oni konsek­
wentnie od wielu już lat do opanowania świa­
ta i w tym celu szerzyli i protegowali ma- 
conizm, przecież działali i działają bezwiednie, 
jako narzędzia prawdziwego »Pouvoir Occul­
te*, którą je st tajny rząd ż y d o w s k i .

Celem tej >tajnej potęgi* jest denacyona- 
lizacya Francyi, zniszczenie armii i marynar­
ki, zepsucie moralne,— w końcu dechrystya- 
nizacya kraju i narodu. Dalej twierdzi autor 
i to popierając swe twierdzenie wcale prze­
konywującymi argumentami i dokumentami, 
że loże masońskie — jako powolne narzędzie 
w rękach Ż y d ó w  — zrobiły przed 4 laty 
po to tylko Pelletau'a ministrem marynarki, 
aby zdezorganizować siły morskie Francyi, 
w tym samym celu obdarzono tekami mini- 
steryainemi Andre’go, Picąuarta, Clemenceau, 
Jaurćg’a, Harvó’go i t. d.

Przypuszczając nawet, że może sąd Copin- 
AlbancelPego jest zbyt jednostronny, to i tak 
przecież twierdzenie jego musimy przyjąć 
za prawdziwe, gdyż zbyt dobrze uczy nas 
historya, że gdziekolwiek Żydzi osiągnęli 
wpływy i znaczenie, zawsze, bez wyjątku, 
używali ich li tylko w kierunku ujemnym, 
konsekwentnie i bez pardonu szerząc niena­
wiść, waśnie i zgubę!

3 IKIaja.
Odezwa do Robotników-Polaków.

Robotnicy Polacy I
W dniu 3 maja obchodzi cały naród pol­

ski bardzo podniosłą uroczystość, pamiątkę 
ogłoszenia Konstytucyi 3 Maja. W uroczy­
stościach tych nie śmie brakować robotnika 
polskiego! I *ny jesteśmy częścią i to bar­
dzo liczną narodu polskiego i my kochamy 
naszą przeszłość narodową, jej świetlane mo­
menty — i my czekamy i spodziewamy się 
zmartwychwstania naszel Ojczyzny. Zwła­
szcza święcić powinniśmy Konstytucyę 3 Maja, 
rocznicę tej Konstytucyi, która lud pracują­
cy postawiła na nogi, dała mu wolność, zró­
wnała wobec prawa z innymi stanami. Dla­
tego też wzywamy, Robotnicy polscy! We­
źmy udział w Uroczystościach, urządzonych 
w dniu 3 maja. Niech nas staną tysiące do 
szeregu ! Niech w obchodzie nikogo z nas 
nie braknie.

Równocześnie zwracamy się do SzanO' 
wnych pp. Pracodawców z gorącym ape 
lam, a b y  w d n i u  t y m  z w o l n i l i  r o b o ­
t n i k ó w  i p r a k t y k a n t ó w  u n i c h  z a ­
j ę t y c h  od p r a c y ,  a- p r z e z  t o  u m o ­
ż l i w i l i  im w z i ę c i e . u d z i a ł u  w u r o ­
c z y s t o ś c i .

Niech nasza prośba nie pozostanie bez 
skutku, niech patryotycsni Pracodawcy uwal­
niają w dniu 3 maja ludzi u siebie zajętych, 
przyczynią się przez to do uświetnienia ob­
chodu Konstytucyi 3 Maja!
Polski Związek chrześcijańskich robotników 

z siedzibą w Krakowie.

Polscy Robotnicy a uczczenie Rocznicy 3 
Maja. Grupa miejscowa Polskiego Związku Za w. 
Chrzęść. Robotników w Krakowie, urządza w 
Domu Robotniczym przy ul. św. Tomasza L. 37, 
w niedzielę dnia 2 maja Wieczór uroczysty, ce­
lem uczczenia Rocznicy konstytucyi 3-go Maja 
1791 roku.

Program: Słowo wstępne wygłosi prof. Ed
wara Kozłowski. Rozpoeznie „Na poddaszu", 
dram at w 1 akcie przez Urbańskiego. Nastąpi 
„Hanusia Krożańska", obraz dramatyczny w 2 
aktach przez Parvi'ego. Początek przedstawienia
0 g. 7 wiecz. Koniec przed g. 10-tą. Ceny miejsc: 
I. miejsce 80 hal., II. miejsce 60 hal., parter 
stojący 40 hal., galerya 20 hal. Bilety wcześniej 
nabywać można w Domu Robotniczym od 7—9 
wieczorem, a w dzień przedstawienia przy ka­
sie. Czysty dochód na cele Towarzystwa Oświa 
ty Ludowej. Naddatki przyjmuje się z wdzię­
cznością.

Stoliki dla zbierania daru narodowego T. S.
L. W obrębie Rynku gt. urządza stoliki, na 
których będzie się zbierało Dar narodow y: Ko­
ło VI im. Juliusza Słowackiego ; zajmą się n im i: 
przy kościele Panny Maryi pp.: J. Żuławska, 
Drowa H. Sędsielowska, H. Giebułtowska, Wł. 
Żuławski, K. Krzyżanowski i Dr M. Goyski; 
koło handln A. Hawełki pp.: M. Zaleska, N. Ko­
stecka, J. Bystrzycki; Dr. Wł. Kania, A. Ferens
1 A. C ybulski; kolo handlu J. W entzla pp. M. 
Skulska, M. Wojnarowa, M. Ruszczyńska, K. 
Wojnar, J. Magiera i A. W alaw ski; pod Su­
kiennicami (przy wejściu do Muzeum narodo- 
wego) pp.: W. Tabaczyńska, M. Bogusławska, 
M. Ilnicka, T. Tabaczyński, St. Kozłowski i M. 
Zielenkiewicz; na placu Ww. Świętych pp.: 
Drowa N. Wasungowa, J. Pogorzelska, St. So- 
bińska, Drowa A. Kurpielowa, M. Jednowska, 
A. Marcinkowski, A. Januszewski i K. Radwa- 
nek. Stolikami na plantach zajmuje się częścią 
Koło Pań, częścią Kole Akademickie. Z ramie­
nia Kola Pań zostały uproszone do siedzenia 
koło głównej poczty PP-: Habicht, Antoniewska, 
Dobrowolska i Gebaner; koło kawiarni Jan i­
kowskiego p. Gostyńska, pod pomnikiem S tra­
szewskiego p. Tondosowa, koło bramy Floryań- 
skiej p. Bogucka, koło kawiarni Drobnera pp. 
Krzyżanowska i Podlachowa, koło kawiarni Bi- 
sanza pp. Świeściakowska i Tomaszewskie, koło 
Uniwersytetu pp. Gebhardowa, Piechnikowa, 
Wdowiszewska, koło „Sokoła" pp. Gustawska, 
Stupnicka i Malówna. Kwestą zaś w kościele 
zajmą się pp. Poźniakowa i Pawłowska, p. Ban- 
drowska z córką i P- Świeściakowska, p. Ow- 
czarkiewicz i Wolińska. Z ramienia Koła A ka­
demickiego zajmą się stoliKami pp.: Szmyt, Kie­
lar, Rybarski, Struczowski, oraz uproszone w tym 
celu panie. Koło im. Asnyka urządza stolik 
przy rogatce zwierzynieckiej, gdzie będą sie­
działy pp. M. Gilatowska i Z. Rudnicka i przy 
Izbie handlowej, gdzie zajmą się stolikiem pp. 
G. Nowicka i Z. Makowska. Ponadto Koło im. 
Kościuszki urządza stoliki koło dworca kolejo­
wego, na placu Matejki i u zbiegu ulic Batore­
go 1 Karmelickiej. Wreszcie zostanie urządzony 
stolik przy moście podgórskim.

Puszkami obnośnemi zajmie się, ja k  poprze­
dnich lat, Koło Akademickie, którego członko­
wie opatrzeni w legitymacye Zarządu Związku 
okręgowego T. S. L., będą się starali nmożliwić 
Jak najszerszym warstwom rzucanie grosza na 
„Dar Narodowy" dla T. S. L. Delegatami Koła

będą pp. Wisz, Czuchra, Budzik, Bartoszewicz, 
Kahl, Oleksy, Trytek, Piechowicz, Szlamka, Wol- 
fenbnrg, Kuc, Dąbrowski, Młynarski, M., Doma- 
szewski, Dręgowski, Boczar i Bognsz, Śmietana 
i Sygnarski oraz uproszone w tym celu panie.

Tow. OŚ W. Lud. a 3 Maj. Z okazyi rocz­
nicy Konstytncyi Trzeciego Maja, wydało Towa­
rzystwo okolicznościowe kartki koresponden­
cyjne w kilkunastu tysiącach egzemplarzy, z 
których sprzedaży czysty dochód pizeznaczony 
je s t na cele Towarzystwa. K artki te rozesłano 
ńo wszystkich kierowników Czytelni T O. L. 
K artki sprzedaje się po 4 hal. Wraz z k a r t­
kami korespondencyjnemi załączono także 8Zkfc 
odczytu o konstytucyi Majowej, napisany przez 
prof. Edwarda Kozłowskiego. Oprócz tego od­
bywa się wysyłka odezw do różnych prywatnych 
osób, życzliwych Towarzystwu. W  Krakowie 
natom iast odbędzie się ze współudziałem Towa­
rzystwa w niedzielę dn. 2 maja Wieczorek pa- 
tryotyczny na cele Towarzystwa w Domu Ro­
botniczym przy ul. św. Tomasza l. 37. a w Sto­
warzyszeniu „Gwiazda" urządza T. O. L. odczyt 
o „Konstytucyi".

Uprasza także Towarzystwo wssystkich swych 
członków, zamieszkałych w Krakowie, by s ta ­
wili się jak  najliczniej we W8pÓlnykD puchod/ie 
o godzinie 11-ej rano w poniedziałek w miejscu 
dla T. O. L. w pochodzie wyznaczonym

Wreszcie sprostować musimy zarzut, jaki 
Towarzystwu uczynił jeden z dzienników kra­
kowskich, że akcya podjęta przez T. O. L. dla 
uczczenia rocznicy Mąjowej wywołuje „konku- 
rencyę nie na miejscu" dla równorzędnej insty 
tucyi, jak ą  je s t Tow. Szkoły Ludowej.

Otóż wyjaśniamy, ii właśnie dla uniknienia 
jakichkolwiek podejrzeń podobnego rodzaju, 
Towarzystwo prowadzi akcyę tylko we włas­
nych Czytelniach, wśród samych tylko człon­
ków Towarzystwa, w towarzystwach pokrewnych 
ducnem T. O. L. i wśród życzliwych sobie osób.
0  jakiejkolw iek tedy „konkurencyi" dla Tow. 
Szkoły Ludowej nie ma mowy i zarzut podobny 
jes t bezpodstawny.

Z >SokOła< krakowskiego donoszą nam 
Dn. 3 m aja odbędzie się uroczysty wieczorek 
w celu uczczenia 118-letniej rocznicy Konstytn 
cyi 3-go Maja. Na program złożą się : Słowo
wstępne dh. F. Prochaski, odczyt prof. dr. St 
Kozłowskiego, deklamacya prof. A. Lekszyckie- 
go, prodnkeye amatorskiego chóru „Sokoła" 
pod kierownictwem artystycznem prof. Świe- 
rzyńsidtjgo, śpiewy solowe p. Ireny RużyckieJ i
1 p. A. lsakowicza oraz produkęye amatorskiej 
orkiestry „Sokoła" pod batutą dh L. Utygl.

Druhowie umundurowani zechcą przy by 6 w 
strojach uroczystych. Początęk wieesorke o g 
7 wieczorem. Bilety można nabywać w handlu 
firmy Lankosz i Zajączek przy linii A-B. Po 
wieczorku odbędzie się w górnej sali wieczorni­
ca miesięczna dla członków i ich rodzin za wo­
lnym wstępem.

Uroczystość patryotyczna dla młodzieży ku 
uczczeniu rocznicy Konstytucyi 3 go Maja od­
będzie się staraniem Sekcyi odczytowej Ogni- 
skr naucz, w Krakowie w niedzielę dnia 2. Ma­
ja, w eali Saskiej (ul. św. Jana 6) o godzinie 
4 po poł.

n-ogram uroczystości je s t  następujący: 1) 
Orkiestra acznlów gimnazyum III-g0 2) „O zna­
czeniu Konstytucyi 3-go Maja — przemówienie 
prof. Michała Magiery. 3) a) „W itaj nam majo­
wa jutrzenko"; b) Noskowski: „Taniec" — od 
śpiewa chór uczniów szkoły wydz. im. św. Ja ­
na Kantego pod kierown. p. Issepiego. 4) a) 
Schubert; „Imprompta" ; b) Chopin: „Valse“ — 
fortepian solo (p. St. Mannerówna). 5) a) Ja- 
chimecki: „Królewna"; b) Niewiadomski: „Pieśń 
wieczorna" (odśpiewa p. Filipkówna). 6) a) 
Gmitt: „Fantazya", b) Paderewski: „Krakowiaka" 
(fortepian — Pagaczówna). 7) Słowacki:
„Grób Agamemona", deklamacya (p. Marys Ka- 
czurbianfca). 8) a) „Pieśń o ziemi naszej", b) 
Ostrowski: „Marsz bojowy" odśpiewa chór u- 
czniów j. w, 9) Orkiestra uczniów gimnazyum 
III. pod batu tą  p. Senkowskiego. W stęp dla 
osób starszych 1 K., dla młodzieży 40 hal. Bi­
lety  do nabycia wcześniej w Ognisku nauczy- 
cielskiem, ul. Kanonieza 19 I p. codziennie od 
godz. 4 —6 po południu.

Uroczysty wieczór ku uczczeniu rocznicy 
Konstytucyi 3 Maja odbędzie się w niedzielę
2 m aja staraniem „Klubu urzędników poczty 
i telegrafu" w Krakowie, w lokalu własnym ul. 
Lubicz 1. 5 z następującym program em : Słowo 
wstępne wypowie Dr W iktor Czermak, prof. 
Uniw J a g . , Niewiadomski: „Do pieśni narodo­
w ej"— chór akademicki pod batu tą  p, E. W al 
lek-W alew skiego; Czajkowski: „Kołysanka"
Beethoven: „Menuet" — wiolonczela p. Pasz­
kowski ; St. M oniuszko: „Anioł dziecina", M. 
Świerzyński: „Piosnka W asyla", M. Rudnicki : 
„Anioły moje" — baryton p. T. Skolski; Liszt 
„Rapsodya IV", Jungm ann: „Harfa", Gotard: 
„Walc", fortepian p. E. M achówna"; Kaspro­
wicz : „Po naszych tanach sm utek wieje" — wy­
głosi prof. A. Lekszycki; Niewiadomski: „Pleśń 
wiosenna", M assenet: „Elegia", Dr Jachimecki: 
„Królewna" — sopran solo p. L. Filipkówna; 
N oskow ski: „Polonez elegijny", van Gofins
„Scherzo" — wiolonczela p. Paszkowski • Jan  
G all: „Pieśni narodowe" — chór akad. pod ba­
tu tą  p B Wallek-Walewskiego. Początek pun­
ktualnie o godz. 7 wieczorem. — Ceny m ięjsc:

Krzesło 1 kor., dla członków Klubu 50 hal., 
pp. Studenci 20 h.

Pobudka ranna. Z powoda uroczystości 3-go 
Maja w poniedziałek odegra orkiestra „Harmo­
nii" rano pobudkę po ulicach miasta, następnie 
weźmie udział w pochodzie uroczystym na Wa­
wel.

Prezydyum krak. Towarzystwa techniczne-
zaprasza członków swoich do jak  najliczniej­

szego udziału w pochodzie ku uczcseniu 118 
rocznicy wiekopomnej Konstytucyi 3 Maja. — 
Punkt zborny w poniedziałek d. 3 b. m. o go­
dzinie 10 rano na wystawie budowlanej, w do­
mu Towarzystwa, ul Straszewskiego 28.

Stow. kat. Stróżów. Wydział Stow. zaprasza 
wszystkich członków do wzięcia udziatn w uro­
czystości narodowej, nadanych praw ludowi p rw f 
Konstytucyę 3 Maja. Uroczystość ta  Jest mani- 
festacyą narodową, dlatego wzywa wydział 
swych członków, aby ja k  najliczniej stanęli pod 
sztandarem w dnia 3 m aja o godz. 9 i/t rano. 
Punkt zborny: Dom Robotniozy przy ul. św. To­
masza 37.

Czytelnia katolicka polska weźmie udział 
w uroczystym pochodzie na Vv awe. w dniu 8-go 
Maja. Wydział prosi wssystkich członków Czy­
telni, ażeby w dniu oznaczonym stawili się 
w Rynku przy tabliczce 1. 82, punktualnie o g. 
10 rano.

Prezyuyum Pol. Związku Niewiast katol. za­
prasza członków. do wzięcia licznego udziału 
w nabożeństwie i pochodzie uroczystym w dniu 
3 Maja, oraz podaje do wiadomości, ie  punkt 
zborny oznaczony w grupie VH (od ul. św. Ja ­
na do ul. Floryańskiej pod liczbą 86 a) od go­
dziny 10.

Obrazów Świetlnych z historyi polskiej, któ­
re Towarzystwo Szkoły Ludowej zamierzało B- 
rządzić na Rynku w dniu 2. i 3. maja, celem 
uświetnienia uroczystości Konstytucyi, zabroni* 
ła Dyrekcya Policyi, rzokomo ze względów ko­
munikacyjnych. W dniach tych zostanie Jednak 
miasto oświetlone reflektorami, które komenda 
twierdzy Towarzystwu z największą życzliwo- 
śeią n a 'te n  cel odstąpiła.

Dar Narodowy z okazyi 3-go Maja w Włt- 
dniu. W dniu 3-go maja, kiedy każden spieszy 
chociażby ze skromnym datkiem na oela naro­
dowe, przypominamy Polskie Towarzystwo szko­
ły ludowej we Wiedniu. Ubogie, niedawno zało­
żone liczyć może, tylko na ofiarność ludzi dobrą] 
woli; posiada już 4 szkoły, 3 czytelnie i 3 bez­
płatne wypożyczalnie książek. Nie zapominajmy 
więc o niem i spieszmy mu z m ateiyalną po­
mocą. Adres: Pol. Tow. Szkoty ludowej, Wiedeń, 
HI. Boersgasse 25.

Uroczysta Wieczornica wo Wiedniu k t  oos-
czeniu 118 rocznicy Konstytucyi 3-go maja pod 
egidą P. Tow. Szkoły ludowej urządzą 6 towa­
rzystw tam tejszych w dniu 9 m aja w I dzielnicy 
Eschenbachgasse II uroczysty wieczór. Przema­
wiać będzie 2 posłów.

B . G A B R Y E L S K A ,  Ktzysztofory, K raków
W ynajmuje i sprzeoajo pierwszorzęany^b fabryk 
fortepiany, pianina, harmonie i pianom za go­
tówkę Ino na spłaty nawet dwudziesto miesięczne. 

Instrum enty używane od cen najniższych.

Precz z towaren pruskimi 
Kupujcie tylko u chrześcijan!

KRONIKA.
KALENDARZYK KOŚCIELNI. Jutro w niedzielę 

Zygmunta; pojutrze w Znalezienie św. IGzyż*.
KALENDARZYK i^STRONOMIOZNY. Wschód 

słońca rozpocznie się Jutro °,K®d*inie 6 
zachód przypada o godz. 8 minut 84; długość dnia 
godzin 18 minut 89.

KrakÓW, dnia 1 maja. 

1-tzy Maj a wydawnictwa peryodyezns. &
powodu częściowego wstrzymania się od pracy 
personalu naszej drukarni, dzisiejszy numer 
wyjdzie w ramach szczuplejszych. Protestujemy 
stanowczo przeciw takiemu postępowaniu, nie­
stety  jednak Jesteśmy w obec teroru organlza- 
cyi bezsilni. Natom iast wyjątsowo nie wyjdzie 
nasz poranny numer poniedziałkowy, gdyż w 
ten sposób chcemy nmożliwić wzięcie udziału w 
uroczystości 3-go maja tej części personalu dru­
karni, która dziś Jest czynną. Numer ponie­
działkowy wieczorny wyjdzie j a t  zwykle. Z k ra­
kowskich dzienników wychodzą dzisiaj tylko 
“Czas" i „Głos Narodu" — nie wyjdzie wcale 
„Nowa Reforma", „Nowiny" i „Gazeta powsze­
chna" oraz ze względów zasadniczych „Naprzód".

Pogoda. Pierwszy maj nie dopisał Zupełniej 
jeszcze wczorajszy poranek był ładny i ciepły, 
lecz koło południa oziębiło się znacznie, począł 
padać ulewny deszcz przy silnym wietrze pół­
nocnym. Dopierpo godzinie pierwszej po połu­
dniu słońce się pokazało ogrzewając swymi pro­
mieniami chłodną atmosferę.

Ostrzeżenie przed oszuttaml. Zarząd Głó­
wny T. S. L. dowiedział się, że po sklepach 
krakowskich chodzi jakaś parr (kobieta i męż­
czyzna), k tó ra  giosi, że dnia 3. m aja Towarzy*

Słom hDUie kapelusze j B . W IE R Z E J S K I
NalmocUUelsze, dniy mybOr l tanio? K raków , R ynek, róg  nlloy F loryańskiej.
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•Iwo Szkoły L udoaej nie będzie zbierało Daru 
Narodowego w pieniądzach, ale żąda za te  da­
wania Inseratów do wydawnictwa Jednodniówki 
„3 Maja” . Oświadcza Zarząd Główny T. S. L., 
że pomienione wydawnictwo nie stoi w żadnej 
łączności z akcyą zbierania Dara Narodowego 
i że nie znana para bez upoważnienia, a więc 
bezprawnie podszywa się pod firmę T. S. L., 
zbierając pieniądze nie na cele T. S. L. Zarząd 
GMwny niewydaje wcale jednodniówki, zbie­
ranie zaś Daru Naiodowego będzie, jak  lat u- 
biegłych.

Z teatru miejskiego. Komedya „Król" po­
wtórzona będzie po raz drugi w niedzielę wie- 
ezorem. Popołudniu zaś „Kopciuszek” po raz 
ostatni w sezonie bieżącym. Niegrany od roku 
dram at Wyspiańskiego „Bolesław Śmiały” uka­
że się w poniedziałek. Część dochodu przezna­
cza dyrekcya na cele odnowienia grobowca Bo­
lesława Śmiałego w Osb/aku.

Koncert Janiny Koroiewicz-Waydowej. Sta­
raniem „Akad. komitetu dla sprowadzenia zwłok
Jul. Słowackiego do kra ju” odbędzie się we 
wtorek dnia 4 maja w sali Starego teatru  kon 
cert p. Janiny Koroiewicz-Waydowej z łaska 
wym współudziałem p. O r d o n-S o s n o w s k i e j ,  
artystk i teatru  miejskiego (deklamacya), Bole­
sława Wallek-Walewskiego, chóru akademickie­
go i orkiestry 13 p. p. pod dyr. J. N. Hockiem. 
Niezwykły ten koncert budzi żywe zaintereso­
wanie nietylko wysokim poziomem artystycz­
nym — dość wspomnieć nazwisko p. Koroie- 
wic* Waydowej, k tóra występami swymi zdo­
była sobie rozgłośną sławę najznakomitszej śpie­
waczki a  naS i za granicą w Londynie, Lizbo­
nie, Madrycie i wielu innych stolicach ruchu 
muzycznego, lecz także ze względu na cel, dla 
każdego Polaka w roku poświęconym Juliuszo­
wi, drogi. Bilety na koncert nabywać można 
wcześniej w księgarni S. A. Krzyżanowskiego, 
Linia A-B (od 9 —12 i od 3—6), a w dniu kon- 
eertu w kasie Starego teatru  od godz. 9 rano.

Dwie wycieczki do Pienin. Sckcya wycie­
czkowa Ogniska nauczycielskiego w Krakowie, 
orządza w czerwcu dwie wycieczki do Pienin: 
samochodami i furkami.

1) W y c i e c z k a  s a m o c h o d a m i  wprost 
z Krakowa przez Mogilany, Myślenice, Chabówkę, 
Nowy Targ, Czorsztyn do Czerwonego Klaszto­
ru, stąd  łodziami do Szczawnicy (19 kim ); ze 
Szczawnicy przez Krościenko, Czorsztyn i dalej 
tą  samą drogą do Krakowa, Wyjazd z Krako­
wa samochodem w niedzielę dnia 13 czerwca o 
godz. 5 rano, powrót do Krakowa tego samego 
dnia o godz. 10 w nocy, Koszta wycieczki wy­
noszą 40 kor. od osoby, w co wlicza się: opła­
tę  jazdy samochodem tam i z powrotem i jazdy 
łodziami w Pieninach, obiad i zwiedzenie ruin 
w zamku w Czorsztynie.

2) W y c i e c z k a  k o l e j ą  z Krakowa do 
Nowego Targu, a stam tąd furkami do Czerwo­
nego Klasztoru (powrót tą  samą drogą). Wy­
jazd z Krakowa dnia 19 czerwca o godz. 3 m. 
45, powrót dnia 20 czerwca o godz. 11 w nocy. 
Koszta wycieczki z koleją, noclegiem w Nowym 
Targu, z 2 wieczerzami, śniadaniem i zwiedze­
niem ruin zamku Czorsztyńskiego wynoszą 28 
kor. od osoby. — Udział w powyższych wycie­
czkach należy zgłosić najpóźniej do 30 ma j a .  
W wyeieczee mog<t brać udział także osoby z 
poza sfer nauczycielskie!), tak  panie ja k  pano­
wie oraz młodzież pod opieką osób starszych. 
BlłŻMyeh wyjaśnień udziela i zgłoszenia oraz 
pieniądze przyjmuje: Sekcya wycieczkowa Ogni­
ska nauczycielskiego w Krakowie, ul. Kanonicza 
19 I p.; ustne informacye codziennie od godz.
4— po południu z wyjątkiem niedziel i świąt, 
Na odpowiedź naieży dołączyć markę. Za se- 
koyę wycieczkową Ogniska nauczycielskiego: 
Józef Robak sekretarz, Jan  Szkodziński p rze- 
wodnlcaący.

skiego stakszego (Batorego 1), lub do sekreta­
rza p. Mary ana Bartynowskiego (ul św. Toma­
sza 28).

Wypadek przy pracy, z rusztowania II. piętra 
w podworcu hotelu Sbskiego spadł 40 letni 
muraż Karol Piechowićz ze Zwierzyńca. W u- 
padku odniósł zgniecenie klatki piersiowej oraz 
kilka ran na głowie i ramionach. Po opatrzeniu 
odwiozło go Pogotowie do mieszkania na Zwie­
rzyniec.

Solidny kuśnierz. W czoraj aresztowano 40 
letniego kuśnierza Jakóba H i.scha B randta, 
który przed kilku laty uciekł z Krakowa po 
bankructwie, jak  się zdaje fałszywem. Przytrzy­
mano go na żądanie jednego z klientów, któ­
remu Brandt „zapomniał” zwrócić dane mu na 
przechowanie w czasie lata futro wartości 800 K.

Walne Zgromadzenie. Dnia*29 b. m. odbyło 
się w sali Banku galicyjskiego dla handlu i 
przemysłu XXXVI. Walne Zgromadzenie człon­
ków Towarzystwa opieki szpitalnej dla dzieci 
w Krakowie. Po odczytaniu protokołu z osta­
tniego posiedzenia Walne Zgromadzenie uczciło 
przez powstanie na wniosek zastępcy przewo­
dniczącego pamięć zmarłych członków, a mia­
nowicie : ś. p. Andrzeja hr. Potockiego, Heleny 
hr. Rostworowskiej, X. Kan. Stanisława Twar­
dowskiego i Dra Józefa Zolla. W dalszym cią­
gu odczytano sprawozdanie Komitetu, zarządza­

jącego za rok ubiegły, które przyjęto do wia­
domości, oraz zamknięcie rachunkowe Towarzy­
stw a opieki szpitalnej, szpitala ś». Ludwika dla 
dzieci w Krakowie i Kolonii leczniczej dla dzie­
ci skrofulicznych w Rabce, poczem na wniosek 
X. kan. Juliana Drohojowskiego zatwierdziło 
Walne Zgromadzenie rachunki i udzieliło Komi­
tetowi absolutoryum. Następnie zawiadomił za­
stępca przewodniczącego, ie  pp. Eustachy i Ka­
zimiera Chronowscy złożyli do rąk  jego przed 
posiedzeniem książeczkę powiatowej Kasy osz­
czędności w Krakowie na 2000. koron, — jako 
fundusz na wysłanie 1 dziecka do Rabki i w 
imieniu obecnych złożył pp. Uhronowskim za 
ten dar podziękowanie.

Przedstawione przez dyrektora szpitala św. 
Ludwika i Kolonii leczniczej w Rabce sprawo­
zdanie przyjęło W alne Zgromadzenie do wiado­
mości.

Wreszcie zarządzono wybór prezesa, którym 
jeduogłośnie wybrano dotychczasowego zastępcę 
prezesa, prof. Dra Macieja Leona Jaknbowskie- 
go, a ogłoszenie tego wyboru przyjęło Zgroma­
dzenie rzęsistymi oklaskami. — Na tem posie­
dzenie zamknięto.

IV Walne Zgromadzenie Tow. „Opieki nad 
ubogą młodzieżą szkół średnich” odbędzie się
we czwaitek G m aja o godz. 5 popoł. w V gi- 
mnazynm. Na porządku dziennym: l )  Protokół,
2) Sprawozdanie Zarządu i jego sekcyi, tudzież 
sprawozdanie kasowe i wniosek o absolutoryum,
3) Wybór prezesa, 20 członków Zarządu i 5 
członków Rady nadzorczej. 4) Wnioski człon­
ków. — W razie braku kompletu przewidzia­
nego statutem , odbędzie się następne Walne 
Zgromadzenie o godzinę później bez względu na 
kemplet.

FutuplastikOu przy ul. Orodzkiej: od 1 do 
5 maja wycieczka z Celowca w góry Karawanki.

kongres neofilologów. Tuż po świętach 
Wielkanocnych (od 14—17 kwietnia) odbył się
w Paryżu, pod protektoratem  ministrów oświa­
ty, handlu i spraw zewnętrznych L międzynaro­
dowy kongres neofilologów. '

Obrady odbywały się w Sorbonie, gromadząc 
570 uczestników ze wszystkich kr ijów europej­
skich, a nawet i Ameryki.

Z Austryi brali udział w kongresie delegaci 
wiedeńskiego związku neofilologicznego: prof. 
Dr Becker, prof. Glauser, prof. Rey, Dr Reite 
rer, Dr Hammer, dalej Dr Hertrlch, prof. Spisk 
i Eichler.

Obrady zjazdu rozpadały się na trzy grupy: 
w pierwszej roztrząsano kwestye, odnoszące się 
do wykształcenia nauczycieli języków nowożyt­
nych, w drugiej omawiano plany nauk i meto­
dy nauki szkolnej, w końcu w trzeciej radzono 
nad sposobem i metodą nauki języków poza 
szkołą

Poza językiem francuskim na kongresie jako 
równorzędnych używano w debatach niemiec­
kiego i angielskiego.

Adam Staszczyk utalentowany pisarz ludo­
wy, poeta i właściciel zakładu ślusarskiego, — 
zmarł dzisiaj w naszem mieście po bardzo k ró t­
kiej chorobie w 50 roku życia. Przedwczesny 
zgon sympatycznego autora, który jako praw­
dziwe dziecię Krakowa tu ta j opędził całe życie 
i na scenie krakowskiej święcił swoje główne 
tryumfy — wywołał w całem mieście uczucie 
szczerego żalu.

Pogrzeb ś. p. Staszczyka odbędzie się w 
Poniedziałek dnia 3 maja o goaz. 4 popoł. z 
kościoła św. Łazarza.

Autorowi „Nocy Świętojańskiej” poświęcimy 
niebawem obszerniejsze wspomnienie.

Poniżej podajemy nastrojowy wiersz po­
ety z ludu, Antoniego Kucharczyka, piszącego 
pod pseudonimem ».)antka z Bugaja*.
JANTEK z BUGAJA.

Poranek majowy i królewna Hiosna.

Kronika zamiejscowa.

Bractwo Najśw. Maryi Panny Królowej Ko­
rony Polskiej. W poniedziałek, d. 26. kwietnia 
odbyło się Walne doroczne Zgromadzenie Bra­
ctwa N. M. P. Królowej Korony Polskiej, pod 
przewodnictwem podetarsaego J. X. P rałata Kru­
pińskiego. Stowarzyszenie to założono w setną 
rocznicą Konstytucyi 3 Maja, wzięło sobie za 
zadanie pracę w myśl ślubów Króla Jan a  Ka- 
nntierza, a więc: podnoszenie ducha religijnego 
pośród narodu, szerzenie czci Bogarodzicy Kró­
lową) Korony Polskiej i staranie się o podźwi- 
gnienie nłbralne i o poprawę doli ubogich i 
k las praenjących, a więc działalność na polu 
p r a c y  s p o ł e c z n e j .  Zraza zapisała się zna­
czna ilość członków, niewątpliwie pod wpływem 
chwili i urokiem hasła; śmierć i wyjazdy z Kra­
kowa przerzedziły znacznie ich szeregi, a wiele 
instytucyi społecznych katolickich, powstałych 
później, ścieśniło zadanie Bractwa poniekąd. — 
Z Bractwa Królowej Korony Polskiej wyszło 
dzieło opieki, przytuliska i szkoły sług, będą­
cej pod opieką Zgromadzenia Służebnic Serca 
Jezusowego (Garncarska 24) oraz opieka reli­
gijno-m oralna nad terminatorami. Corocznie 
też oba te  dzieła otrzymują zasiłki z kasy Bra­
ctwa; jakoż na ostatniem zgromadzenia uchwa­
lono 300 kor. (w ratach miesięcznych) na rzecz 
opieki nad służącemi, a 400 kor. na opiekę 
nad term inatorami, przeznaczając tę  ostatnią 
kwotę w części na koszta nabożeństw, odpra­
wianych dla nieh w kościele OO. Pijarów, w 
części na sprawienie im książeczek do modli­
twy oraz odzieży i jako zasiłek dła Związku 
term inatorów pod opieką św. Stanisława Ko­
stki. Sprawozdanie, jakie złożyło Zgromadzenie 
Służebnic Serca Jezusowego, wykazuje, że w 
przytulisku było 541 osób, a dni przytułku by­
ło 10.253. Zamówień sług było 1463, a umie­
szczono ich w obowiązku 423. Sługi te pobie- 
rają naukę gotowania, prania i prasowania i 
m ają zapewnioną opiekę religijną i lekarską; 
eztery z nich wyczerpawszy w służbie siły, otrzy­
mały schronienie aż do końca życia. Zadania 
Bractwa, ja k  widać, idą w myśl postanowień 
Leona XIII. i Plusa X. w sprawie kwestyi so­
cjalnej. Sankcyą niejako, je s t zaprowadzenie w 
dyeeezyi lwowskiej (gdzie Bractwo dawniej od 
krakowskiego istnieje) święta Najśw. Maryi 
Panny Królowej Kor. P o lsk ie j; uroczystość ta  
■stahowiona przez Pap. Piusa X. na prośbę X. 
arcybiskupa Bilczewskiego, obchodzoną będzie co 
roku w pierwszą niedzielę Maja. W Krakowie 
w tym dniu o g. 8 rano odprawioną zostanie 
aa intencyę Bractwa Msza św. w kaplicy Ma­
tki Bożej Częstochowskiej w kościele Maryac- 
kim, a osoby chcące wpisać się do tego sto­
warzyszenia (wkładka roczna od 2 ker ), raczą 
•ię zgłozić do skarbnika dra Józefa Zanietow-

Socyalistyczny inspektor poiicyi. Donoszą 
nam z Wieliczki, że tam tejszy inspektor poti- 
cyi, przejęty widocznie zasadami socyalistyczne- 
mi, zabronił tamże rozlepiania okolicznościowych 
afiszów, nadesłanych celem reklamy pisemka, 
wydawanego staraniem jednego z krakowskich 
wydawnictw. Inteligentny inspektor jako^powód 
zakazu podaje okoliczność, że skoro na afiszu 
jes t napisane „spcyalistom czytać nie wolno” 
e»’go n i e  w o l n o  r o z l e p i a ć .

Górnictwo galicyjskie. Na wczorajszem je- 
neralnem zgromadzeniu galicyjskiego Zakładu 
górniczego, w myśl wniosku Rady zawiadowczej, 
postanowiono z czystego zysku 564.213 kor. 26 
hal. po odciągnięciu 5%  do funduszu rezerwo­
wego i przewidzialnych w statucie tantyem  dla 
Rady administracyjnej, wypłacić akcyonaryuszom 
10%  dywidendy, a resztę 7402 kor. 34 hal. 
wraz z przeniesionym czystym zyskiem z roku 
poprzedniego w sumie 12.407 kor 11 hal., t. j. 
razem 19,809 kor. 45 hal. przenieść na nowy 
rachunek.

108 zabudowań z dymem. (Kor. wł.) z Świl­
czy koło Rzeszowa donoszą: Dnia 27 bm. w sa­
mo południe wybuchł z niewiadomego powodu 
straszny pożar w Świlczy. Rozszalały żywioł 
pożarł w przeciągu niespełna dwóch godzin prze­
szło 108 zabudowań gospodarskich. Klęska s tra ­
szna. Setki ludzi bez dachu i ohleba.

Przemyśl. (Kor. wł.). J e s z c z e  s ł a w n a  
s p r a w a  l o m b a r d u .  K lęska jak ą  na ostat­
niem posiedzeniu Rady miejskiej poniósł, s ta ra­
jący się o koncesyę na zakład zastawniczy, Żyd 
z Rzeszowa Silber, niedała spokoju jego współ­
wyznawcom. Na onegdajszem posiedzeniu zabrał 
głos r. p. Henner i postawił wniosek nagły ni 
mniej ni więcej tylko o reasumpcyę uchwały, 
oświadczającej się przeciw zakładowi zastawni­
czemu p. Silbera. Pomimo motywowania wniosku 
„względami na biednych”, Rada zrozmiała, że 
tu  nie tyle e biednych, ile o wcale bogatego p. 
Silbera idzie — i uchwały swojej nie zmieniła. 
Łatwe interesa, jakie spodziewał się robić w 
Przemyśla p. Silber, przepadły bezpowrotnie.

B a z a r y  m i e j s k o - ż y d o w s k i e .  Przy ul. 
Kazimierza Wielkiego (przemyskie gtaetto) stoi 
szereg walących się bud t. zw. bazarów. Jestto  
siedziba sklepików żydowskich i niechlujstwa. 
Usunięcie jednych od drugiego oddawna je s t po­
żądane i było planowane. Sklepiki, jeśli już ko­
nieczne mają być projektowane, umieścić gdzieś 
nad Sanem. Tymczasem — m agistrat przyszedł 
z wnioskiem, aby dotychczasowe bazary zburzyć, 
a na miejsce ich postawić nowe, murowane, ta ­
kie, aby handle żydowskie w nich nadal bez­
piecznie gnieździć się mogły

P o w r ó t  r e z e r w i s t ó w .  Wczoraj powró­
cili z Bośni rezerwiści 10 pułku piechoty. Opa­
lonych od słońca, często z fezami na głowach, 
widzieć można w mieście, otaczanych gawiedzią 
uliczną.

K a p i t a n  c z y  I n s p e k t o r ?  Nowomiano- 
wanemu inspektorowi poiicyi dał m agistrat bar­
dzo... ładny mundur oficera ustryackiego i ubrał 
odrazu w 3 (czemu n. p. nie 2 V) gwiazdki. Szko­
da, że zapomniane, iż możnaby go ubrać w mun­
dur inny i inną dać czapkę, tudzież odznaki. 
Czemu małpować odrazu austryackiego oficera?

Królewny Wiosny kochanek. 
Majowy idzie Poranek 
W purpurze zorzy, co pionie 
W' dyameutach rosy, a skronie 
W słonecznej ma on koronie. 

Królewna Wiosna zielona, 
Kochanka tuli do łona,
Na wonnej z kwiatów pościeli 
Hołubi, pieści, weseli 
Dźwiękami ptaszę; kapeli. 

Majowy, złoty, Poranek,
Nie stały jednak kochanek,
Nie czuje Wiosny pieszczoty, 
Kochania, wdzięku, tęsknoty 
Od kochającej istoty.

Odchodzi w lazur przeczysty, 
Śmiejąc się, dumny, złocisty. 
Królewny oczy płaczące,
Ronią łzy żalu gorące,
Po łanie, gaju, po łące.... 

Dworzanin słowik jej śpiewny, 
Tęsknotę czując królewny,
Tak tęskno śpiewa, miłośnie,
W majową noc łka żałośnie... 
Kocha się w Pani swej Wiośnie... 

A gdy Poranek ponury,
Co ,się ukrywał za chmury 
Wraca — od jego promieni, 
Królewna znów się rumieui 
W szmaragdo-kwietnej zieleni. 

Hej ! Wiosno! Ten Twój Poranek, 
Zdradliwy to kochauek!
Zdradliwe jego zamiary !
Chcesz miłość z pełnej pić czary, 
Da ci ją słowik, ten szary...

W Paszkówce 24/1V 1909.

Święto robotnicze 1 Maja.
Według starego wypróbowanegu przez ty­

le lat szablonu odbyło się dzisiaj uroczyste 
„święto robotnicze” 1-go Mąja. A więc rano 
drone przygotowawcze zgromadzenie po prze­
dmieściach, następnie główny punkt obchodu 
1j. zgromadzenie w ujeżdżalni przy ul. Raj­
skiej.

Nowego nic nie powiedziano: Zagaił Dr. 
Bobrowski oznajmiając uroczyście, że „świat 
cały“ bierze udział w tym „święcie” oraz, że 
socyalizm to dziś „nieprzezwyciężona potęga 
z dnia na dzień wzrastająca w siłę i moc”.

Główny okolicznościowy referat wygłosił 
poseł Daszyński, kreśląc pobieżnie genezę so«- 
cyalizmu u nas, przeszkody z jakiemi wal­
czyć musiał, zanim stał się ,,wszechmożnym”(?).

Po siezbyt miłym dla społeczeństwa cho- 
roskopie „że przyjdzie czas, gdzie nie my, a- 
le klasy rządzące drżeć będą, „zapowiedział 
mówca, że znowu „w krótce nadejdzie czas“ 
gdy i na wsi zakwitnie socyalizmu „gdy i do 
nich pójdziemy, nauczymy ich jak  chodzić jak 
dzieci, walczyć jak  mężowie” (czy p. Daszyń­
ski nie przecenia swych zdolności pedagogi­
cznych), dalej po skonstantowaniu, że „poko­
naliśmy butę i gwałt prokuratora, nauczyli­
śmy policję szanować naszą partyę”, skro­
mnie, przypisując swemu stronnictwu zasługę
w spraw ie  usunięcia ostatniego tyrana
w Europie Aodul Hamida (?), w końcu po 
nieodzownych, pseudo - dowcipnych wycie­
czkach w stosunki klasowe i kwestye reli­
gijne, postawił mówca rezolucyę, jednomyślnie 
naturalnie uchwaloną, mieszczącą w sobie 
kwinesencyę wszystkich partyjnych postula­
tów.

W Zgromadzeniu brało udział przeszło 
1000 osób różnej wiary (wiele Żydów), różnej 
płci i różnego wieku — (widzieliśmy towa­
rzyszów i towarzyszki w latach od 8—15).

Następnie odbył się pochód manifestacyj­
ny pod pomnik Mickiewicza wśród śpiewów 
i okrzyków z nieuniknionymi sztandarami 
i napisami, wśród których zauważyliśmy de­
wizę »kadeci socyal-demokracyi. Pod pomni­
kiem przemówił znowu poseł Daszyński i 
nieuchronny Haecker. Pochód wypadł dość 
skromnie i ginął formalnie w obszarach 
Rynku. Po południu odbył się w parku Dra 
Jordana festyn ludowy, jako dalszy ciąg u- 
ro czystości 1 maja. _____________

Z kół pracowników drukarskich z Kra 
kowa otrzymujemy następujące uwagi:

Zgodnie »z tradycyą* lat poprzednich u- 
rządza partya socyalno-demokratyczna w dniu 
1 maja ala wyznawców zasad „Czerwonego 
Sztandaru” „święto robotnicze”. Na program 
jego złożą się jak  zawsze najpierw zgroma­
dzenia w lokalach stowarzyszeń partyjno-za- 
wodowycn, następnie zbiorowy pochód na 
zgromadzenie »iudowe«. Tam uroczyście za­
gai zgromadzenie jeden z prowodyrów socy- 
alistycznych i udzieli głosu referentowi, któ­
ry powtórzy z lat poprzednich referat, ma­
lujący różowymi kolorami ideał przyszłego 
państwa socyalistycznego i rzucający prze­
kleństwo na głowy podpór dzisiejszego ustro­
ju  „burżuazyjnego” społeczeństwa. Po prze­
mówieniu jednego „towarzysza” zabierze głos 
drugi, mówiąc o >braterstwie ludów*, drugi sia 
będzie równocześnie wśród zgromadzonych 
zbałamuconych tłumów jad nienawiści i zgni­
lizny - zachęcając do walki na śmierć i ży­
cie z wszystkimi, którzy nie uznają potrze­
by łączenia się z zastępami, kroczącymi pod 
»czerwonym sztandarem*. Usłyszymy okrzy­
ki hańby i potępienia dla tych wszystkich, 
którzy pozostali w pracy przy swoich war­
sztatach.

Usłyszymy również nie jedno przekleństwo 
z ust żony-matki, która z dziećmi o głodzie 
wyczekuje męża w tym w dniu świątecznym, 
wróci on późnym wieczorem ochrypły od 
wrzasku i oszołomiony przemówieniami agi­
tatorów, złorzecząc wszystkiemu co nie tchnie 
partyą — i dzieciom i żonie. Przykry to nad 
wyraz widok i zarazem przykład deprawacyi 
i anarchii moralnej, jaką w dniu tego „wiel­
kiego święta” szerzy socyalna-demokracya. 
Smutne to również dla nas świadectwo, żeśmy 
pozwolili zdemoralizować te masy i opano­
wać je przez wrogie nam w każdym kie­
runku żydostwo.

Osobna wzmianka należy się udziałom 
drukarzy w „święcie robotniczem”.

W ostatnich dniach kwietnia agitatorzy 
socyalistyczni, zwołując poufne zebrania sto­
warzyszeń zawodow., największą agitacyę 
rozwinęli wśród drukarzy. Rokrocznie sta­
czają tu socyaliści walkę — i nie mogą tych 
najbardziej uświadomionych robotników zje­
dnoczyć pod swój sztandar. Starzy drukarze 
krakowscy, świadomi swych obowiązków, nie 
dali się przekonać o konieczności »święto- 
wania* i pozostają przy pracy. Jedynym ze­
wnętrznym objawem partyjności »Ogniska« 
pracowników drukarskich jest wywieszanie 
wbrew woli wielu członków „Czerwonego 
Sztandaru” z jego oKien. Jakkolwiek »ldea« 
socyalnej-demokracyi znajduje w większej 
połowie pracowników drukarskich przeciwni­
ków, to jednak mniejszość, wojując gwałtem 
i terrorem, przeprowadza bardzo często swo­
je uchwały. Tak ma się rzecz z pobieraniem 
od wrogich socyalizinowi robotników dru­
karskich opłat na swoje socyalistyczne par­
tyjne cele, — przyczem nie brakuje czasem 
nawet bez pugróżek...

Czas już, aby nareszcie ton uświadomiony 
zastęp robotników zrzucił z siebie jarzmo so­
cyalistyczne i wyparł ze swego szeregu wi­
chrzycieli, którzy mu zatruwają dusze i wy­
sączają kieszeń. „X.”

Kraków, 30 kwietnia 1909.

w sprawie Sankcjonowania utworzenia w ę- 
g i e r s k i e g o  b r u k u  a g r a r n e g o  d i  a 
B o ś n i i  i H e r c e g o w i n y .

Nąjbliższe posiedzenie parlamentu w po­
niedziałek o 3 popoł. ,

Bank agrarny dla Bośni,
Wiedeń. (T. wł.) Wczoraj obradowała ko- 

misya da przedłoźeń bośniackich w obecno­
ści prezydenta ministrów i ministra skarbu.

P. Daszyński interpelował min. skarbu 
w sprawie koncesji nadanej bankowi agrar­
nemu w Bośni.

Dr B i l i ń s k k i  w długim wywodzie wy­
kazał że prztprowadzono zo wspólnym rzą­
dem szczegółowe narady w tej sprawie i u- 
zyskano tyle, że nowy Bank nie wkroczy 
w kompetencyę sejmu bośniackiego. Usunię­
to niebezpieczeństwo, że nowy bank w chwili, 
gay może sejm bośniacki uchwali przymuso­
we wykupno gruntów, przeprowadzi to do­
browolnie * spekulacyjnie. Wiceprezydentem 
Banku będzie poddany austryacki.

Zadaniem banku ma być wykupno grun­
tów od begów (wielkich właścicieli) na wła-r 
sność kmieci.

Przeciw katolicyzmowi.
Petersburg. (Tel. wł.) »Rossija< donosi, ii 

frakcyja prawicy zamierza wnieść da Dumy 
interpełacyę, traktującą o przemocy(!!) jakiej 
dopuszcza się kotolicyzm nad prawosławiem 
w zachodnich prowincyach. Materyały do tej 
interpelacyi gromadzi Eulogjusz.

Wizytacya Biskupi? na Syberyi.
Petersburg. Dziś ks ks. biskup Cieplak w

asystercyi księży: Polaków Łozińskiego i 
Więcława, Litwina Karewicza i Łotysza Skryn- 
dy, wyjeżdża na Syberyę na sześć miesięcy. 
Po drodze ks. biskup odwiedzi Wcłogdę, 
Wiatkę, Perm, Ekaterynburg, poczynając zaś 
od Czelabińska, odwiedzi wszystkie parafie 
katolickie aż dó Włodywostoku 1 skończy swoją 
wizytacyę na Sachalinie. Po drodze w Uliar- 
binie poświęci nowy kościół.

Czarncseclnlec u cara.
Petersburg. (Tel. wł.) Słynny przywódca 

skrajnej prawicy, Marków, został w oz wany  
n a  a u d y e n c y . ę  u c a r a ,  która trwała pół 
godziny. Audyencya ta wywołała wśród umia- 
kowanej prawicy i centrum Dumy bardzo 
przykre wrażenie.

Morderstwa w Marokko.
Londyn. Daily Telegraph donosi z Taugeru 

pod datą wczorajszą ze w Mogodorze zamor­
dowano jednego Anglika i dwóch Francuzów.
Francuzki kontrtorpedowiec »Casiai« odje­
chał do Mogaaer.

Konstytacya w Persyi.
SFrankfurt »Frankfurter Zeitung* donosi z 

T eheranu że proklamacya konstytucyi ocze­
kiwaną jest we wtorek w przeddzień urodzin 
szacha. Ustawa wyborcza została już opra­
cowana.

wa pewne środki przeciw spierzchnięciu rąh i twarzy
H jd ło  „ le c z n ic z e "  

J I 4 L I N O  W S I T I K t  O
z zapachem wody kotouskle'

P h i lo d e r in in e
(cena 70 hal.)

Skutek nie zawodny, lecz żądać 
wyrobów MALINOWSKIEGO.

Rosyanib w Persy!.
Tebls (Pet. aj. tel.) Marsz wojska rosyj­

skiego z Dżulfy do Tebris dokonał się w zu­
pełnym porządku. Persowie nie czynili żadnej 
przeszkody. Jeden oddział przenocował koło 
Sisofiar i o godz. 2 ej popoł. wmaszerowai 
do Tebris przy dźwiękach muzyki wojskowej. 
Członkowie kolonii rosyjskiej wyszli naprze­
ciw wojska. Ludność chrześcijańska objawia 
radość z powodu przybycia wojsk rosyjskich 
i uwolnienia miasta od grożącego niebezpie­
czeństwa. Wojsko rosyjskie rozbiło namioty 
w okolicy miasta. Jenerał Suarski udał się 
do konsulatu rosyjskiego, gdzie go natych­
miast odwiedził konsul angielski. Jenerał Su­
arski bezpośreanio potem rewizytował kon­
sula angielskiego.

Po detronizacji sułtana.
j (Telegramy „Głosu Narodu” z dnia I Maja.)

Rzezie chrześcijan.
Rzym. »0orriere dTtalia” ogłasza depeszę,

którą jenerał zakonu Franciszkanów otrzy­
mał od ks. Razzolina, opiekującego się świę­
tym krajem. Depesza nadana w AIeksandryi 
28 kwietnia brzmi: N a s z e  m i s y e  w Sy-  
ry i  i A r m e n i i  p o z o s t a w a ł y  w o s t a t ­
n i c h  d n i a c h  w w i e l k i e m  n i e b e z p i e ­
c z e ń s t w i e .  Szpitale w Knaje i Kassab zostały 
splądrowane przez Muzułmanów. Wszyscy 
misyonarze maja się dobrze. W Baj rucie, 
skąd właśnie przybywam, jest dobrze 
W s z ę d z i e  p o w r a c a  s p o k ó j .

Straty wojsk tureckich.
Konstantynopol. (Tel. wł.) Sztab jeneralny 

ogłasza następującą l i s t ę  z a b i t y c h  i 
r a n n y c h :  W macedońskiej armii 97 zabi­
tych, 160 rannych; w wojsku, k tóre stawia­
ło opór 297 zabitych, 585 rannych.

Majątek Abdnl-Hamilda.
Konstantynopol. Dziennik Ferdżuman twier­

dz], że majątek byłego sułtana zostanie skon­
fiskowany. Część tego majątku według rela- 
cyi dziennika, 12 milionów funtów ma być za­
kopane w ogrodach Yildiz-Kiosku.

Nowy sułtan.
Konstantynopol. Nowy sułtan przyjął wczo­

raj wielkiego wezyra senatu i Izby, licznych 
dygnitarzy i znajomych. Z opowiadań tych 
osób, pominąwszy pochlebstwa, wynika, że 
nowy sułtan jest dobrym i pojedynczym czło­
wiekiem. Wparwdzio skutkiem dotychczaso­
wego odosobnienia nie jest on zoryentowa- 
nym jednakże brak ten równoważy dobra 
wola.

Telegramy
(Telegramy „Głosu Narodu" z dnia 1 Maja.)

Z p a r  lam ent a.
Wiedeń. (Tel. wł.) Na wczorajszem posie­

dzeniu Izby posłów pos. S c h m i t  i tow. 
wnieśli interpełacyę do ministra skarbu

Petersburg. (Pet. uj. tel.) Senat politechniki 
uznał winnymi zezwolenia w brew ustawom 
i władzy urzędowej na odbycie rewolucyjnego 
zgromadzenia i rozszerzenia pism rewolucyj­
nych w technice, dyrektora techniki ks. Go- 
garina, jednego profesora i dwóch urzędni­
ków zakładu. Wszyscy czterej zostali usunięci 
z urzędu i nie będzie im wolno przez naj­
bliższe trzy iata obejmować żadnego publi­
cznego urzędu.

Cherboun. W koszarach piechoty kolonial­
nej wybuchł o północy pożar nad k tó rtge 
ugaszeniem jeszcze pracują.

Wydawca i odpowiedzialny redak to r 
H a r y a n  D ą b r o w s k i

Nadesłane.
Za artykuły w tąj rubryce redakcya nie przyj­

muje żadnej odpowiedzialności.

Dr. M. Czercha
ordynuje od 15 maja 

w Krynicy, (domek szwajcarski).
B. Asystent Uniw. Jag. w Krakowie

Dr. Adam Maciąg
ordynuje w Karlsbadzie Alte Wiese Hans Bórse.

Dr Cybulski Teodor,
speeyalista chorób dzieci

przeprowadził się na ul. Floryańską 23, tel. 674.

DR Leon Rapoport
Specyallsta chorób nerek, pęcherza i cewki 

powrócił i ordynuje od 3 —4.
Kraków, Wielopole 6, Tel. 653. 

(Laboratoryum chemiczne do badania nosa)
WSZYSTKICH KASZLĄCYCH zwracamy uwagę 

na ogłoszenie „Thymomel Scilae”, skutecznego prepe- 
ratn zalecanego często przez lekarzy.

Złem następstwom,
wytwarząjącem się zazwyczaj po pozornie niewinnych 
zaburzeniach żołądkowych można całkowicie zapobiedc 
przez wczesne stosowanie skutecznego śraAka domo­
wego, jakim jest Balsam żołądkowy Dra Rosa. Ory- 
ginałny do nabycia w tutejszych aptekach i w głów ­
nym składzie B. Fragnera o. k. dostawey Dweru w 
Pradze, 203 III. Patrz ogłoszenie.

Teitrinozmaitości
W PARKU KRAKOWSKIM. Resłauracya renomowam
Codziennie przedstaw ienie o g o dz. 8-ej wieoz. pierwszorzę- KODCSrt IMłZjfki COdZifiltlliB pO PFZGGS „ ■‘'fBItiU. W fli8* 
U  □  dnyoh atrakoyi o p rogram ie śoiśle fam ilijnym . Q  □  dZlfilS i SWidtd kODCBft (HUZykl 1)8 0QT0dZi6 0(i (jOdZ. 3 ptip

n  d t u  ć c n n u 5'  t . grupzihski a  berger
Grające bez ig«y, czysto i naturalnie od K. 4fi

  * K. 24—. Ply
Przeróbci gra-

Srają 
Płyty p
ty najlepszych marek, Napra

o K. 4 50. Gramofony od K. 24—. Ply- 
iprawy. 

iraf nów na Pathirony.
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Obrazki do r 1 Komunii
w n a jw ię k s z y m  w y b o rze

pe»l««a Przew ielebnem u D uchow ieństw u i P. T. Publiczności.

Józef flngrabajfis
w K ra k o w ie , u lic a  ś w . T o m a s z a  L* 2tJ.

Oprócz własnych nakładów, posiadam na składzie wszystkie Obrazy i obrazki książkowe, jakie dotąd istnieją z polskiej fabryki 
F. K. ZIÓŁKOWSKICH po najprzystępniejszych cenach. Wzory na życzenie wysyłam odwrotną pocztą za obliczeniem.

Bogodne książeczki: „Wielbij auśzo moja Pana“. Krótkie i treściwe przykłady z modlitwą na każdy dzień Maja: oprawna w pła­
tno, złoty brzeg 1 K. 10 hal. Oprawa zwykła 80 hal. Broszurowana 50 hal. bez przesyłki

„Drobne kwiateczki na miesiąc czerwiec".
Broszurowana 30 hal. Oprawna w płótno 50 hal, zaś złoty brzeg 70 hal. bez przesyłki.

e i«

Niema więcej nałogu pijaństwa
Próbka cudownie działają­
cego proszku „Coza“ wy­

syła się za darmo.
i Może być podany w kawie, 
herbacie, piwie, wodnie, po- 

I trawie lub trunku, o ezem 
n a * e t nie potrzebuje wie­

dzieć pijacy. 
PROSZEK „C0ZA“ odnosi 
ten cudowny skutek, że spi­
rytualia staję, się pijakowi 

, wstrętnami. Proszek „Coza“
I działa tak spokojnie i sku­
tecznie, że żona, siostra lub 
córka może mu takowy po­
dać bez jego  wiedzy i nie po­
trzebuje wiedzieć, co spow o­

dowało jego polepszenie. 
PROSZEK „COZA„ pogodził 
już tysiące rodzin, uratował 

tysiące mężczyzn od niewierności i upadku, 
którzy się potem stali dzielnymi obywatela­
mi, oddanymi swej pracy. Sprowadził on nie 
jednego młodego csłowieka na drogę obo­
wiązku i szczęścia i przedłużył żysie wielu
ludziom o długie lata. 531
Zakład który posiada słynny, prawdziwy
proszek „Coza“ wysyła na żądanie każde- 
m« za darmo próbkę i książkę z 1500 pi­
smami dziękczynnemu P roszek  ,.C oza“ jest 
pud gw arancją nieszkodliwy. Korespodcncya 

we wszystkich językach

C e z a  In s f i f u t e  L on d on 399. A nglia.
Porto ud lis  ów h., od kart 10 li.

Fabryka organów i harmonium K. NEUSSER9 w Neutitschein Morawy
załoźcwa r. 1827 dostarcza własnego wyrobu instrumenty omanowe i  najUpsztm arządzenica pnenmatycz. oraz harmonium dla szfcfł i do niytl(u domow.

Wyborne wina
S to łow e 1 garniec, 4 litry, 0 fl. . . 4 K 
Zieieniak, smaczny, ł garniec, 4 litry

l i a s z o k ..................................................... 5 K.
Sam orod ner bardze dobry, L garniec,

4 litry, 0 f l a s z e k ...................................... 6 K.
H eg e ia jsk ie  wytrawne 1 garniec, 4 li­

try, 0 f la sz e k ..................................   . . 8 K.
T okaj wytrawny 1 garniec. 4 litry.

0 f l a s z e k ................................................... 10 K.
M aślacz lekko słodkie 1 flaszka . . 3 K.
T okaj 2 putowy. słodki, deserowy, 1 tl. 4 K. 
W ino h erceg o w iń sk ie , „NOWOŚĆ", nader

smaczne, 1 l i t r .....................................80 hal.
Wino L isań sk ie  białe, wyborne, słodkawe,

1 l i t r ................................................   1 Kor.
Odbiorcom z Krakowa odsyłam do domu

i opłacam akcyzę.
N a p r e w i n c y ę  wysyłki odwrotnie. 

Poleca handel

Jakóba Piekły w Podgórzu.

T R U S K A W I E C
Stacya kolei Drohobycz.

Świeżo wprowadzone

K ą p i e l e  g a z o w e  n a t u r a l n e
Wzlewalnia systemu Wassmutha.

SEZON od 15 maja. VT 1 i 3 sezonie 30 proc. taniej.
Lekarze zakładowi: 

fiadoacesdr. E. Krzyżanowski (Buczacz), dr. T. PraschiF(Lwóir). 
Lekarze wolno-praktykujący:

Dentysta Dr. Friedliinder.Dr. Pelczar i Dr. Mindes.

Położenie: 
Klimat: 
M ieszkania: 
Kąpiele:
W ody do picia: 
W skazania:

405 m. nad poziom morza wśród zalesionych grzbietów 

podgórski, łagodny, suchy, bez wiatrów.

górsk ich . -

wzorowe na wzór zagraniczayeh z pościelą.
solankowe, słono-sjarczanc, z kwasem węglowym, 
borowino wo-żelazisto.

słono, słono-gorzkie i moczopędna „Naftusia1-.
Choroby serca, nerek, pęcherza, astma, roz- dma płuc, ischias 
neAmlgia, reumatyzm, gieht, otyłość, hemoroidy, svfilis, cier­

pienia kobiece, kiszkowe, żołądkowe, kamyki żółciowe, nerkowe i- piasek " w moczu. 
Obszerną broszurę o Truskaweu wysyła na żądanie ZHRZI)D.

na miesiąc maj!
K sięgarnia katolicka
Dra W ładysława M iłkowskiego

W KRAKOWIE, UL. ŚW. JANA L. 6. 
(Hotel Saski). Telefon Nr. 708.

polsoa:
Oolijan Z. ks. — ,Na maj 1 na zawsco"ijir 
ozdobnej oprawie K. £•—. Nowakowski J. ks. 
„Miesiąc Maryi (z pieśniami majowemi O. 
Antoniewicza T. j.) W osdobnej oprawie 
K. 1 20. — Potulickl hr. ks. prałat — „Mie­

siąc Maryi" K. —-20.
Wykład godzinek o Najśw. Maryi Pannis 

w oprawie K. S.—.
Na porto jednej książki należy dołączyć 40 
hal. na porto 2 lub więcej książek 60 hal.

ZAŁOŻONY W ROKU 1872

mm
flHTyST.-RilffliEHiMSii! H

EM TKMECBICH
n  Hrakowie, Rakc»!cka 1.7.
(dom własny). Telefon 462.

Podejmuje się wykonywania 
wszelkich robót w zakres ten] 
wchodzących a w szczególno- , 

ści grob ow ców  i pom ników  tak w 1 
m iejscu , jak na prowincyi. Poleca! 
wielki wybór gotowych pomników  
piaskowca marmuru i granitu. 14911

Porterżywiecki
z Aroyksiążęcegu browaru, nie m a­

jący konkurencyi.
G łów ny s k ła d : Ludwik Lazar, Kraków, 
___________ św. Anny 3. 424 o

STROP ZELAZNO-BETONOWY
p a te n tu  In ż y n ie r a  K I E F E ltA

- żSfcn iłka* M B  W

Franciszek Zuliani, Hraków-Zwierzyniec
iTELEfUkN Nr. 75».£3’;j

9 ^

Składa sie z pustych płyt beto Owych o wym 30X100 cm. wzmocnio­
nych siatką drucianą, złączonych belkami żelazno betonowemi, niewido-

cznemi od spodu stropu.

Zalety tego systemu:
1. Wykonalny dla wszelkich rozpiętości bez podciągów,
2. Wielka wytrzymałość przy małej wysokości konstrukcyi,
3. Zupełnie ogniotrwały i nieprzepuszczający głosu,
4. Oszczędność na grubości i wysokości murów oraz rusztowaniu,

7-5. Najtańszy i najłatwiejszy w wykonaniu nawet w starych budynkach.
Posiadam również na składzie wszelkie wyroby betonowe, jako 

"to: rury i rynny w różnych rozmiarach, kręgi studzienne, posadzki ce- 
*mentowe nadzwyczaj trwałe, w bardzo pięknych deseniach zastępujące 

w zupełności płytki kamionkowe, dyle betonowe, zastępujące dotychcza­
sowe dyle gipsowe, posadzki kamienne Terazzo-granito, posadzki „Hol- 
zit“, schody terazzowe na podmurowaniu i wolnowiszące, płyty cho­
dnikowa i wszelkie w zakres wyrobów betonowych wchodzące artykuły.

Katalog, opis wykonania i kosztorysy na żądanie gratis.

Franciszek ZULIKN1, Krakóui-Zwferzynfec.

SINGERAMASZYNY do SZYCIA
DO RÓŻNYCH CELÓW

a zatem nietylko do użytku przemysłowego, lecz 
także do wszelkich robót wchodzących w zakres 
szycia domowego, jedynie u nas nabyć można.

Przy hupnie zważać 
należy na to, aby ma­
szyna nabyty została 
w naszych składach.

Nosze składy po­
znać można po u- 

bocznym znahu.

Singer Co. Tow. Akc. maszyn do szycia
Kraków, ul. Szpitalna I. 40, naprzeciw teatru miejskiego. 

Filie we wszystkich większych miejscowościach.
W szelkie maszyny, sprzedawane pod nazwą „Singera" w innych składaeb, są w y­
rabiane na sposób jednego z naszyob dawnych systemów. Nie dorównują one a- 
toli ani pod względem konstrukcji, jak  niemniej trwałości naszemu najnowszemu 

system owi maszyn do użytku domowego.

S t a n is u w  Ko m p e r d a
Krultoiu Rynek gt 47 UNIA A - B

HOUL DRtZOtNSKI

B0WMT 5K tk) eSEUZW t^SKIEji
ORAZ .PRZYBORÓU DO PODRÓŻY, ‘ «47

PARASOLKI
BLUZyZEFIROWE

1x0 5  Z ULE JOMOSC1 ___________________

P e rfu m e rg e * ff lm fta  * P r z y b o r u  loaAetouje Vt )

POLECA NAJTANIEJ

OGŁOSZENIE LICYTACYI
d n ia  iO-go m a ja  1909 ro k u  i dni n a s tę p n y c h .

Dyrekcya Kasy Oszczędności miasta Krakowa
podaje do publicznej wiadomości, M w tutejszym

Zakładzie pożyczkow ym
na zastawy ruchome

Kosztowności
w  z ło c ie , s r e b r z e  i d ro g ich  k a m ie n ia c h

a m ianow icie: Nr. JNr. 19.897, 20.099, 3 JJ85 , 33.268, 36.704 z r. 1907 oraz 
ud Nr. 37.081 do Nr. 45.67A z r. 1907 i ód Nr. 1 do Nr. 14.351 z r. 1908,
f- J, do dnia 30 kwietnia 1908 roku włącznie, tudzież ubrania, bielizna, dy­
wany, maszyny do szycia, rowery, broń” myśliwska, aparaty fotograficzne, 
reiszejgi, obrazy i książki, Nr. 13.217 % r. 1907, oraz od Nr. 7.028 do Nr.
16.6)4 z r. 1908, t. j. do d n ia  31 
n”, a dotąd nie wykuj i ino ani pr
tu, zO:----- t , ------  .. . . . .
która odbędzie się dnia 10 maja 1909 r. i dni następnyeh o godzioie 91/

P »źd  zielnika 19̂ 8 r. włącznie zastawio- 
_ rolongow.tne, stosownie do §. 22 Statu- 

u, zostaną sprzed me najw  ięcej "dającemu w drodze p u b lic z n e j  Iioyta<• yi,
. . . .  . A -:- m  maja  19Q9 P. j dpi  n ornrT/ima Q l/.

przed południem 
p rz y  u lic y  S z p ita ln e j L .  15.

Wzywa się zst ni strony interesowana, aby w« własnym interesie przed
terminem licyńłcyi do drtia 7 maja 1909 r. włącznie pospieszyły z wv 

kupnem lat* prolongowaniem swoich zastawów.
_  A, ^  ^  5 7 Przed zakupnem, zamówieniem, a w sicze-
S i r Z w Z t Ź  I I  l w a  gólności przed odsprzedawaniem podrobień 

bezwartościowych surogatów i naśladownictw moich jedynie prawdziwych, prawnie 
ochronionych preparatów. W edług prawa karnego §§ 23 i 25, każdy, kto zamawia, 
zakupuje, a w szczególności kto dalej odsprzedaje preparaty pochodzące nie z mojej 
fabryki, a więc inne, za inoje oryginalne, z zielonym znakiem ochronnym zakonnicą 
t. j. prawnie ochroniony B a l s a m  T h i e i r y ’ e g o ,  jak również naśladownictwa mo­
jej jedynie prawdziwej maści babkowej, i inn\ch moich preparatów, — naraża się na 
surowe, sądowo karne, bezwzględne dochodzenie i karę do wysokości 4000 koron, 
ewentualnie karę aresztu do jednego roku i grzywnę do 4000 kor. Również przez 
kupno lub sprzedaż w sposób natrętny i jarmarczny surogatów noszących inne na­
zwy, a przez władzę niedozwolonych, które służą tylko do wyzyskiwania publiczności.

Aptekarza A. Thierry’ego

Balsam
z n a n y  p o w sze c h n ie  i w s z ę d z ie  uznany*

Najskuteczniejszy przy złem trawieniu, z jegó  ubocznemi przypadłościami, jak odbi­
janie, zgaga, wzdęcie, zatwardzenie, tworzenie się kwasów, uczucie sytości, kurcze 
żołądka, brak apetytu, katar i t. d. Działa uśmierzająco: kurcze, boleści i kaszel, 
rozpuszczająco flegmę, czyszcząco. —  Służy także w wielu przypadkach zew n ę trzn ie , 
czyszcząc rany i uśmierzając ból. Najmniejsza wysyłka pocztą 12 m ałych lub 6 wie - 

kich flaszek K. 5. — 60 m ałych lub 30 dużych flaszek K. 18. .
Uważać na wyłączna i jedynie prawnie upoważnioną do sprzedaży zieloną v
ochroną Z akonnicę: ‘„Ich Dien“. Allein ech t. — Naśladownictwo tego znaku, Jaa 
również odsprzedawanie innych prawnie niedozwolonych balsamów będzie są

ścigane. . 2®® 10 .
Aptekarz Adolf Thierry, Schutzengel-Apotheke in Pregrada bei Rohltscn-

Sauerbrunn. __________

H p t e k a r z a  H .  T h i e r r y ’ e g o

Prawdziwa lecznicza maść babhowa
najskuteczniejszy, domowy środek przy wrzodach, ranach, zranieniach i t> p. wsze

kiego rodzaju. .. «
Źródło zam ów ień: A. Thierry’s Schutzengel-Apotheke in Pregrada bei Rohitecn- 
Sauerbrunn. — 2 słoiki K 3.60. — Thierry ego balsam żołądkowy znani p > 
chnie, 12 flaszek K. 5. — Składy we wszystkich prawie aptekach i arogueiy

Zygmunt S lilli Hl&OliySkk
K r a h ń i u ,  R y n e k  g ł d u i n y  L .  H - B .  (*m  gtiwmi traiiki).

Zlecenia listowne załatwiam odwrotnie nieiicząc opakowania. B02

Mygieniczny wózek dla dzieciy
dobrze zaopiniowany na wydział* Prof. Uniw. i Dyrektora n ni wer­
sy te ck i ej kliniki dla dzieci przy szpitalu św. Anny p. radcy Dwora 
Frof. Dra Teodora Eschericlia, któryio wózek był wystawiony aa  
w ystawie hygienicznej Towarzystwa „SauglingsscbuU" pod kierun­
kiem Dyrektora Prof. Teodora Eschericha — wyrabia elę w aiynnęj 

fabryoe wózków dla dzieci p. firmą

Ł. Baumann w Hiedniu VI., JHillergasse 6.
Na żądanie opis i gustowny katalog hygienicznych i innych wózków  

dla dzieci darmo 1 opłatnie. 204 0

P rze śc ie ra d ła  bez szw u
JjO cm. szerokie, 200 cm. długie, pod gwarancyą z najlepszego lnu zrobione, z 
poręczeniem za trwałość — nadające się na najwykwintniejsze wyprawy, oferuje 
po K .  S  4 5  za sztukę; te same 150 cm. szerokie, 225 długie K .  2 * 7 0 . Naj­
mniejsze zamówienie 6 sztuk za pobraniem. R u m l m r s k i e  w e b y  czysto Inia- 
ne, apretowane 82 do 84 cm. szerokie, w sztukach po 38 metr., a 54 h. za metr.

Rum bu r s k le  r e s z t k i  ln ia n e
od 6 do 12 m. po 48 h. wybrane resztlti on 12 m. do 18 metr. a 52 h. za 1 metr. 
Rę*ce za Hwar bez skazy. — W ysyłka w 5 kg. pakietach, około 45 a .  za pobraniem.

Odsprzedającym udzielam 3%  opusia.
B w s j * !  Za nieodpowiednie zwracam natychmiast pieniądze. B w a g a !

L u d w ik  i .  fcohn, N achod  w  O zech ao h
Przędzalnia Ina i bawełny.

Kaszlącym dzieciom i dorosłym
przepisują lekarze z najlepszym skutkiem

TH YM O M EL S C IL L A E
jako środek rozpuą^czajacy i wydzielający flegmę, uśmierzający i uspakajam*'-1 
konwulsyjny kaszel, oraz usuwający trudności przy oddechaniu Setki lekarzy złu- 
iy ło  jnż swoją ocenę co do zadziwiająco szybkiego sk u tta  THYMOMBL SCILLAE 

przy kokluszu, i innych rodzajach kaszlu kenwuisyjnego.
P R O S Z Ę  Z A P Y T A Ć  S I Ę  S W E G O  L E K A R Z A .

1 flaszka K .  2 ’2 0  Pocztą opłatnie za nadesłaniem z góry K  i - b O .  3 fla,- 
za nadesłaniem z góry K .  7 ' — 10 flaszek za nadesłaniem z góry K  920-_

i sk łac  g łó w n y  A P T E K A  B. F R A G N E B A
c. k. D ostaw cy D w oru. PRAGA-IIL, Nr. 20a

Do nabycia w lep­
szych ap tekach .

U waga na nazw ę p rep ara tu . 
• fa b ry k an ta  i m ark ę  ochronną

Marka och ron n a: 
„ K * tw l* a “

nastąpieni*

P a in - E x p e lle n i,
jest powszechnie znane jako wy­
śmienite, bóle uśmierzające »a- 
oleranie; do nabycia we wszys­
tkich aptekach po oenie 80 haL, 
K 1.40 i 2 K. Przy kupnie tego 
powszechnie ulubionego środka do­
mowego należy przyjmować tylko 
bntelk oryginalno w pudełkach z 
naszą ochronną marka „kotwloa“ 
wtenczas jest pewność, że się 
otrzymało wyrób oryginalny.
AoTeka Dr.Riciten pod „złotyi iw e r

w Pradze, 
u l l o a  E l ż b i e t y  

No. 5 nowy.
Wysyłka oo dzienna

W 18.

P I E R N I K I
znakomicie nadziewane odznaczona na Wy­

stawach krajowych. 1704
P u d e łk o  3  K o ro n y .

A. H E R N I C H  W A D O W I C E .

M asło  s to łow e 5 kg. paczka K. 1070.

W yborny m iód rów z własnej pa­
sieki 5 kg. blaszanka K. 8T0, wysyła za za­
liczką I. M. Farba Podhajoe Nr. 77. 428 0

Krakowie ul. Kanoniczna I.
JEDYNA W KRAJU

FABRYKA PASÓW
maszynowych

Ignacego Wurma.
W dow a p d  u rz ę d n ik u

poszukuje posady gospodyni, na plebanii, 
lub u wdowca. A. H. w Okocimie u p. Wi­

ktora. 633 2

S l . a k s m a n n
w  K ra k o w ie

31 Floryańska 31
Nr. Telefonu 949. 

poleca

Szynki, pragskie i (lontowe w najle­
pszym gatunku. W yborne kiełbasy tu- 
chowskie, litew skie i dębowieckie. Pa­
sztety 7. drobiu i dziczyzny. Galantyny 
różnego rodzaju. Majonezy i auspiki. 

z ryb, homarów i t. p. 1

Ceny najniższe.

P o s z u k u ję  s p ó ln ik a
do przedsiębiorstwa przemysłowego. Zgło­
szenia, listowne do Administracji „Głosu N a­

rodu" pod „L. B.“ 631 5

Zakład artystyczno P  ~
Zam ieni ars. i  budow L  f
Jozefa KULESZY I

naprzeciw cmentarza 1 
w Krakowie posiada 
wielki wybór goto- L  
wych pomników z pia- wj 
skowca, granitu i mar- ^  
muru. Podejmuje atę 
wykonania grobów ̂  
w miejscu i na pro- ^  

   wincyi. Telefon 759.£.
©  - 3 C « si

J u l i a n  K n r H i e w i c z Mały Rynek
P rzy jD u it zam ówienia na obrazy rocznie artystycznie m alowane dostarcza po cenach nlsl(ich gw  " 

wyhonanic. W ielKi w ybór U s ią itif do u N ie f i s lw L  w  nairozm altszych oprawacn za K a id i '

i i  20 b H

?1r--
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FARBY OLEJNE
do ttzyeia go low e szybka schnące do poma­
lowania werand, altan, ogrodzeń, sztachet, 
s.k sd ów , okien, drzwi, podłóg, ścian, sufitów, 

wozów hryezek, tarantasów i t. p.

Farby lakierowe do podłdg
Glazury do podłóg 

Aast francuską i wosftow?
oraz ,Parket Rose‘ 
do Posadzek i Po- 
ológ — Szczotki.

REIM i SPÓŁKA
R y n e k  3 ? a|K r a k ó w , L in ia  A -B .

___________polecają pofcegach najumiarkowańągyoh____________
Kije, Kule, Kręgielki 1 inne 
przybory do gry w bilard.

Lakiery, Kremy i Pasty
do od n aw ian ia  i o d ś w ie ła n ir  żółtych  

popie latych  I czarnych  bucików .
Papier, lep i trzaski na mnchy. DaMna 
Liście paczulom i kamfora przeciw mo­
lom — Yynktura na pluskwy.

PŁa o ZCZE g u m o w e ,  p ł a s z c z e  n i e p r z e ­
m a k a l n e , PRZYBORY DO RYBOŁÓWSTWA, 
W  NAJWIĘKSZYM WYBORZE, BALONY I PIŁ­

KI GUMOW E. KULE I KREGLE

H A M A K I  
dla dorosłych i dzieci 
„D fa b o lo "

najnowsza gra f i  zabawka.
Huśtawki o b u d o w ę .

Nowość! bOOMERANG do 
'  rzucania.

L ak ie ry  na kapelusze
FARBY do farbowania materyj. 

Farby do piór.

LAW N
T E N N iS

RAKIETY
P IŁ K I  i w s z e lk ie

przybory sportoweinne

,FOOTBALL“
PU KI NOŻNE. 

KROKIETY.

Proszek ni owady „Zacherlin" i „Dndera". 
Proszek perski na wagę. Rozpylacze do pro­
szku. Środki przeciw myszem i szczurom.

T e k tu ry  sm o ło w e
do p ok ryw an ia  dachów

Farby do fasad. 
Farby na dachy.

Przyrządy gimnastyczne
ogrodowe.

Carbolineuni avenarius.
Smołowiec gazowy i drzewny.

jłi. i Spółka
itf.ęjw , ^ukiettslce jCr. 12-14 .

Kalesony Dam skie reform ow ane  
Clotow e, jedw abne i trykotow e.

WIELKI WYBÓR BLUZEK.
Baczność! Baczność!

Poleca się Szan. P . T. P ubliczności pierwszorzędny lokal

Letn ią m leczarn ią
w Pawilonie Parku Dr. Jordana

W P "  Z e g a r k i  n a  s p ł a t y
dla każdego.

Nr. 72, prawdziwy 14 karatowy zło­
tem platerowany męski lub damski ze­
garek, nejpięk. graw. dobry werk, 
z łożyskam i z kamieni K. 20.— Ten- 
sam z podwójną kowertą . . K. 25.
Nr. 73. Prawdziwy srebrny damski lub 
męski zegarek, z 3-ma bardzo silnemi 
kopertami, bogato grawitowany, jak  
koń, jeleń, lub widok, dobry werk, do­
kładnie uregulowany . ■ ■ K. 30
Nr. 74 Ostatnia now ość: Srebrny m ę­
ski remontoir kotwiczny, S-dniowy, 
który ::a jeanor&zowem naciągnięciem  
idzie 8 dni nieprzerwanie, z rubinami, 
z werkiem widocznym przez cyfer­
blat! ...................................................._K. _35.
Nr. 75. W spaniały remontoir metal, 
tulski damski lub męski z 3-ma ko- 
pbrtąpirf i pozłacaną koroną, pewny 
werk.. ............................................ A. 18.
OT. 76. Niklowy dziecinny remontoir, 
otwarty, modny i pięknie graw ńo- 
wany . . _ ■ ■ ■ ■  r . . .  li. 8.
Ceny rozumieją się na raty, za sztukę 
K. 2. m iesięczn i; przy zamówieniu na­
leży połowę należyiosci przesłać na­
przód, lub zapłacić przy odbiorzr z a ­

liczki. 203 0

Wienei Uhrenfabrik Heinrich Wuss,
Wien XIV Pillerg. I./379

2 k o i  d l /  n t e s i ą u i c i f .

! ! B a c z n o ś ć  e y k l iś c i ! !
Dla reklamy, celem rozpowszechnienia firmy 

mej w Galicyi dostarczam:

urządzoną przez

P a ro w ą  M leczarn ię  D óbr Ł u c z a n o w ic e
m Krakowie. 590

micktt I Sdhk«tanhą dostawia do mieszkań we flaszkach zamkniętych.
Sklepy własne; przy ul. Podwale I. 7., Długiej*!. 13., Siennej I. 7., Rakowickiej I. 8.

z a
k o r .

96
now e ro w e ry  S t y r y js k ie
z opłacona przesyłką do każdej stacyi kole­
jowej. Pierwszorzędny wyrób z 3 1. piśin. 
gwarancyą. Używane rowery męskie i dam­
skie po kor. 40, 50, 60, i 70. Świeże płasz­
cze wyrobu „Continental" lub „Reithoffer" 
po kor. 5, 6 i 7. W ęże kor. 3, 3-50, 4 i 5. 
W szelkie dodatki i części składowe po ce­
nach hurtownych. Reperacye, emaliowanie i 
niklowanie w własnych warstatacb sumiennie 
i tan io!! W ysyłka za zallczKą. Na rowery 
zadatek koi. 20. Sprzedaż na raty wyklu­

czona! 257 0
Ma- . yny do szycia „Singera“
od kor. 40 począwszy. ! Mechanicy i odsprze- 
dawcy żądajcie ofertę! Skład fabryczny fir­

my polskiej

A . W e isb e rg , W iedeń 2 2
Unt. Donausir. 23/A.

!! Sp ec j a l i j  kata log  darm o !!

Wielokrotnie naśladowany, nigdy niedościgniony.
s k u t k u j e  ZACHERLIN rzeczywiście zdumiewająco 

□  □  □  PRZECIW WSZELKIEJ PLADZE ROBACTWA. □  □  □
Do ubycia tylko we flaszkach, nigdy zaś w tubce, gdzie wywieszone sg plakaty Zacherla.

Z najwyższego poi ouaia Jego Ces. i król Apostolskiej Mości.

XXXIX. c. h. Luter ya państwowa.
M *ilbbroczynne cele tej częśsi państwa. Ta loterya pieniężna, jedyna w Austryi prawnie 

dozwolona, obejmuje 18,399 wygranych w gotów ce, w łącznej kwocie 513.600 kor.

w ynosi: 200.000 Koron.
Ciągnienie odbędzie się nieodwołalnie 17 Czerwca 1909.

Cena losu 4 Korony.
Losy »a do nabycia w oddziele Loteryj państwowych w Wiedniu III. Yordere, Zollamt- 
airase f , w Kolekturach loteryjnych, trafikach, w urzędach podatk. poczt, telegr. i ko­
lejowych, w  kantorach wymiany i t. d. — Plany gry dla kupujących za darmu Losy wy- 
623 syła się wolne od opłaty pocztowej.

Z c. k. Dyrekcyi Lo tery j (Oddział Lo teryj p aństw ).
ESN

najlepsza larba do podłóg

FRITZELAK
Wytrzymała! Elegancka! Wydajna! W użyciu najtańsza!

W pismach naukowych, z powodu swych bygienicznych przymiotów z uzna- 
aiami wspominana. Na składzie utrzymnją w Krakowie: Reim i Spółka, we Lwo- 

. w ie . Alfred Beacock, w Oświęcimiu: JakÓl Tobias, w Kołomyi: S. i M. Feldmann, 
w Tarnowie: Wł. Bracb, w Nowym Sączu: S,. Liclitmann, w Przemyślu; Ignacy 
Wohlfeld, Jan Martynowicz, w Żywcu: A. Waniek, A. Paluszkiewicz, w Drohoby­
czu: 4 Kran/, w Ózortkowie: Lud. Noss, Mościska: M. Kasnpf, Krzeszowice: 
I. Edelmann, Limanowa: Zellner, Śniatyn: M. Auerbach, Stanisławów: H. W. 
VogeJ, w Andrychowie: J. Sawiński, Ign. Unger, w Brodach: HeinrF Scharf, w Brze- 
sku: Hofateter. w Bochni: Jan Michnik, w Chrzanowie: M. W asserberger, w Dę­
bicy: Bron. Jakliński, w Jarosławiu: E. Metzger, w Mielcu: Fr. Brandmann, Si 
Świerczyński, w Rzeszowie: S. A. Zgórek, w Stryju: Jud. Cinger, w Tarnopolu: 
H. Skowroński, w Zakopanem: Spółka handlowa, w Żółkwi: Jul. Cnkier. 450 10

1 1 0

^ h o a j i a  P u ń e tiu o  d o s k o  
^  irałep*? rum  u ?
Jeśli tak, to m oże go sobie ka­
żdy sam i bez trudu w d i mu 
sporządzić, s będzie lepszy i tari. 
szy  niż ze sklepu. — P lasz la  1-a 
ejencyi ramowej, wystarczająca  
aby sporządzić bez trądu 5 litr. 
najlepszego rumu Jamajka l IŁ 
20 h. Za llaszkę esencyi lik ie­
rowej, wy.star: ającej aa spo­
rządzenie 3 flaszek najlepszego 
likieru, jak: Alasz-krem, Aitva- 
ter, Chartreuse, Mogador karl- 
sbacki gorzki, poucz. A lpenkonig  
itd. 1 K. iO h. 3 flaszki tylno  
3 K. Pojedyncze fiaSiki w ysyła  
się tylau zj nadesła iem go tó ­
wki (taaże w markach poczt.), 
3 f la szk i taaze za zaliczką, opła- 
tnie do każdej stacyi poczt. Do­
kładny przepis użycia w językn 
polskim dołącza się. H I T S C H -
S .Y Y Y .I f a b r y k a  esen* 
cyi, Hmnpeletz Czechy,
T ysiące pism z uzuaniem. 870

9700 âlesoatfw danslfcfc
z licytacyi konkursowej, uszytych z najle­
pszego naturalnego szyfonu, z prawdziwymi 
haftami szwajcarskimi, w ysyła się za pobra­
niem w cenie po K. l -75 za sztukę. Dalej

7800 jirztftUradfł
z najlepszej jaką możnr sobie wyobrazić we­
by, 155 cm. szerokie, 230 cm. długie, bez 

szwu, za sztukę K. 2-35.

H andel tow arów  okazyjnyoh
Emanuel Rottaoli

WIEDEŃ V II. NEUSTIFTGASSE Nr. 77,
Korespondencya we wszystkicn jeżykach.

Zam ówienia m uszą być n a j­
później do środy w  W iedniu.

Samoczynne
zaopatryw anie 

się .w wodę
z głęboko położonych źró­

deł buduje:
Największy słowiański 

zakład

Ant. Kunz,
c. k. dostawca 

dworu

Hranioe.
Mo r a w a .  

Prorpekta gratis i franco.

8700 i(t$znl daftjfcitlt
nabyte z k o n k u r s u  l i c y t a c y j n e g o ,  z naj­
lepszego szyfonu, z szwajcarskim naftem i 
Ajourein rozsyła za sztnkę po K. 1‘85 za po­

braniem. Następnie

790 p«H nf na łóżl(a
z najlef szęi v eby, szyte w zakładki wszel­
kiej wielkości i najsolidniej wykończone; 
cały garnitur, składający się z 2 prześciera­

deł i 6 poszewek za E. 14-30.

O kazyjny D om  T ow arow y
Emanuel Rotholz
WIEDEŃ VII., NEUSTIFTGASSE Nr. 77.

Korespondencja we wszj-stkich językach.

Zam ówienia m uszą być naj­
później we środę w W iedniu.

Wóz towarowy
na resorach do rozwożeiiia piwa flaszkowego  
lub innych przedmiotów jest tanie do sprze­
dania. Oglądnąć można u lakiernika pow o­
zów ul. Niecała 1. 7. B iższa  wiadomość: Jan 
'^Delkowski, Kraków, N owa wieś Nr. 47.

ZMIANA LOKALU
konces. Zakładu kupna i sprzedaży
Maryi Telesznickiej

w K r a k o w i e  na ul. św. Jana L. 2 I. p.
nad handlem \VP. W ołkow skiego. 

Poleca: Meble stylowe, antyczne, używane 
i nowe, zupełne urządzenia salonów, poko­
jów jadalnych i sypialnych jakoteż dywany, 
lustra, porcelanę, obrazy, brązy i fortepiany.

fte u m a ty a m ^  G o ś c ie c ,  M ew r^ Jg ia  
i O d m r o ż e n ia

powodują często nieznośne bole. Do szybkiego uspokojenia i uśmierzenia tychże, 
do sklęśtiięcia obrzmień, przywrócenia ruchliwości członkow i usunięcia świądu 

działa zadziwiająco skutecznie :1
C O N T R H E U M A N

□ □znak ochronny słowny dla (Mentholo 
salic£l®^g<M!kstiaktuKasztanowategoL

Przy nacierauiu, masowaniu lub kompresach 1 tuba 1 koronę.
Przy nadesłaniu z góry K. 1-50 1 tuba •

„ „ „ „ 5* 5 tub
„ „ „ „ 9' 10 tub

Wyrób i skłr.d główny:
C. i k. Dostawca Dworu, Prak« 

- Nr 203. -
Baczność na nazwę preparatu i nazwisko wytwórcy.

lut. X

' { !

Hpteka Fragnerz. m .

Znakomita sposobność kupna.
40-45 metrów resztek za 15 koron.

sortowanych, ślicznych, najświeższej mody. zefirów na suknie, koszule i bluzki — bielo­
nych płócien lnianych na bieliznę, — Kanafasów na pokrj'oia łóżkow e, Oksfordów na ko 
szule męzkie, matery^e na fartuszki, kriset na halki w ciemnych i czerwonych kolorach — 

piękne wzory. Niebiesko drukowane na fartuchy kuchenne i suknie domowe. 
D lagość resztek 6—10 metrów, pod gwaraneya bez skazy — nie puszczające w pra 

uiu i w najlepszym gatunku.
Jeśli towar nie będzie odpowiadał, zwróci się natycnmiast pieniądze. Najmniejszł 

zamówienie 40--45 metrów za 15 Koron. 658 ■

A. Bohm, Leinenw eberei Br&.unau (Czechy).

u Józef mikller, Sthonbach (Czechy}.
Członek jury wystawy w Aussig 1893—1S03 po­
leca znane w . o  ach artystycznych, słynne in- 
strumenta smyczkowe, wyrabiane ze starego, 
wylażałego i starannie dobranego drzewa, — a 
odznaczające się nietylko szlachetnym miękim  
i silnym głosem , lecz także wielką łatw ością  

wydobycia tonu.
Skrzypce K. 20, 40, 60, 100, 200. \V io’enczela K. 40, 60, 80, 100, 200.
Dobre skrzypce wraz ze sm yczkiem , futerałem  drew nianym , rezerw o- emi stru­
nami, szkołą A —Pfeifego K. 30.— Skrzypce solow e, sm yczek, futerał drew niany  
strnnj’ rezerwowe szkoła A — Pfeife, K.. 30. — Skrzypce dla arty tlów , futerał 

w formie skrzypiec, sm yczek ,P iexam ?uck“, franko K. 40, dc 50.
W arsztaty reparacyjne. N ajwiększy skład skrzypiec starych mistrzów.

r~au : t i

Ogłoszenie.
Powszechny Zakład kredytowy dla handlu i przemysłu w Jaworznie

slow. zarejestrowane z ograniczoną porąką, potiąje do wiadomości człon 
kom, że dnia 9 maja 1909 odbędzie się w lokalu Towarzystwa o godzinie 
6 wieczorem nadzwyczajne walne zgromadzenie z następującym porządkiem 
dziennym:

1. Zmiana statutu.
2. Wybór 2 członków do Zarządu.
3. Wnioski i internelacye. ZARZĄD

IWONICZ Z ak ład  zdrój owo 
kąpielow y 1 k lim atyozny

(stacya kolei „Iwonicz" w Galicyi).
Najsilniejsza Szczawa słono-jodowo-bromowa.

Od dawna stwierdzona jej skuteczność we wszystkich postaciach zołzów  
(scrofuloza), w chorobach kości, jamy nosowej, uszu, skóry i wogóle we w szyst­
kich chorobach wymagających przyspieszer.i.i odnowy materyi. Leczenie ortope­
dyczne i masażowe. In hal Lor, system u „W ałuenburga- i system u „Clara". Ką­
piele w gorącem  powietrzu systemu „Polana" tudzież sztuczne kąpiele gazowe. 
Lekarze Zakładowi: Docent dr. Antoni Gabryszewski ze Lwowa 1 dr. Grzegorz 
Jarosław Turzański z J&rojławia, tudzież 6  lekarzy wolno praktyKujących.

W lezonle I-szym od 15 mtijf do 20 czerwca i w Ill-ciir od 20 cier- 
pnia do końca września mieszkania znacznie tańsze. Uwolnienia od taksy 
na podstawie świadectw ubóstwa udziela sią tylko w I. i IR. sezonie.

Urządzenie Zakłaau wzorowe, ośw ietleń "e elektryczne, wodociągi kapliea  
zakładowa w której odprawia się codziennie M sia św.

Zamówienia na mieszkania, wodę mineralną, sól, ług i muł przyjmuje i wszel­
kich wyjaśnień udziela 56d

Dyrekcya Zakładu zdrojow o-kąpielow ego w Iwoniczu.

□ BAZAR KRAJOWA □
W  K R A K O W I E ,  R V N E K  20.

Peleryny zakopiańskie po Kor. 14. 
Materyały na ubran-a po zniżonych

cenach.

Na raty!
najnowszej konstrukcyi, ule­
pszone Singera maszyny do 
szycia, haftu i do wszelkiego 
przemysłu, z fabryk św iato­
wej sławy, poleca pierwszo­

rzędna znana z rzetelności firm a:

U. PawłoMishi, w Druhowie,
Rynek 18,

dostawca wielu stowarzyszeń zarobk., Zwią­
zku Urzędników państw, i Centrali Zakupu 

dla oficerów i urzędników  
Cenniki z ilustracyą maszyni darmo i opiatnie. 
UWAGA: C. i k. austro-węg. Konsulat stwier­
dził, że firma: Singera Co. wyrabia swoje 
„oryginalne" maszyny w W ittenbergu, p.u 
skiej prowincyi Brandenburg, zaś kisro rni- 
ctwo handlowe posiada w Hamburgu. J es i 
to więc firma niemiecka którą „Straż Polskt “ 

zaliczyła do bojkotu.

M EBLE
z oierwszej ręki

Stoły jadalne, Stoliki różnej jakości, Biura, 
Biurka, Szafki salonowe, Komody. W szystko  
z doborowego materyału, dokładnie w yko­
nane t po przystępnych cenach u stolarza 
w Półwsiu Zwierzynieckiem, ul. Kościu­

szki 1. 33. 459 0

T A K IE  C Z E S K IE

P I E R Z E !
  _  _ 5 kilo, świeżo darte K. 9'60,

lepsze K. 12, białe, puchowe, darte, K. l  i 
K. 24, smeżno-białe, puchowe, nartę, K. 30, 
K. 36. W ysyła opłatnie za pobraniem Zwro 
lub wymiana dozwolona za zw rotem  porta. 
BENEDIKT SaCHSEL LOBES, 284 bei Rilsen 

Czechy.

1780 łttziulw ręcfliHft*
z licytacyi konkursowej, z ozy śtego lnu, po­
dwójnie adamaszkowych, w najfbps2ym, j u i  
sobie można wyobrazić gatunku, 53 cm. 
szeiokie, 112 cm. długie w ysyła sią za po­

braniem, tuzin po K. £'90-. dalej

37b0 tuz. fartuchów kichóm yen
w najlepszym gatunku, 70 cm. szerokie, 70 

cm. długie, tuzin K. 3 ' 7 5 . oraz

6800 Ynzisśw clrosttcitK
w najlepszym gatunku i z najpiękniejszym  

deseniem za tuzin K. 3 .5 0
Okazyjny Doir Tuwarowy

Emanuel Rotholz
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Zamówienia muszą być najpóźniej we 
środę w Wiedniu.

S to łeczn ą  mrfodą
pod przystępnymi waiunaam udziela tr

lekoyi
w zakresie szkół średnich,

przysposabiając do egzaminów wstęp­
nych lub prywatnych.

Zgłuszenia listowne p-o d 8 .  U. poate re­
stante, Kraków, za okazaniem kv itu m- 

seratowego.

Biuro techniczno-mleczarskie i ™szynŁy nai"0*szei k«ra,̂ i11 m‘- ?.w* r r r? ~ 'T 'S r’.a
■A m n  - '  w m ak ow ie -  lepszych systemów po cenach konkuren- D U r m e iS t C r & \X  a i l l

J O Z C ia  U O P r i y n S R l g g O  ul. Sławkowska 12. cyjnych. Na żądanie oferty bezpłatnie.
Uskładam SpdłRi Wydawniozej „Postęp(‘ sto w. zarejestr. z ograa. por^ką

10 Kopenhadze (Dania).
Drukarnie „filoau Narodu*' w Efakowia ttK f  7.


